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Wychodzi codziennie o godzinie 5 po połu- 
dniu z wyjątkiem dni poświątecznych. 

Numer pojedyńczy kosztuje w miejscu 10 hal., 
poczta iG bal. — Biura Redakcyi i Administracyi 


Ulica Podwale L 3. — Ekspedycya miejscowa i 
<amiejscowa wl. Czarnieckiego 12. — Listy należy 
frankować. 


Reklnmacye otwarte wolne od opłaty. 
Telefon Redakcpi Nr. 510. 
Telefon Administracyi 637. 


CZĘŚĆ URZĘDOWA. 


Jego Ces. i Król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 18 
Października b. r. najmiłościwiej nadać w u- 
znaniu wybitnych zasług około wojskowej 
opieki sanitarnej w wojnie Ich Ces. i Król. 
Wysokościom Najdost. Areyksiężnym Maryi 
Józefie i Maryi Teresie gwiazdę zasłn- 
BI Czerwonego Krzyża z dekoracyą wojenną 
2 uwolnieniem od taksy. 


Jego Ces. i Król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 15 
października b. r. najmiłościwiej wynieść 
zwyczajnego profesora austryacki:go prawa 
cywilnego w Uniwersytecie we Lwowie, rad- 
cę Dworu dr. Ernesta Tilla, przy sposobna- 
Ści przeniesienia ga na jego prośbę w stały 
stan spoczynku do stanu szlachectwa (Adel- 
stand), z uwolnieniem od taksy. 


P. Namiestnik zamianował praktykanta 
konceptowego Namiestniectwa dr. Kazimierza 
Papćego koneypistą Namiestnietwa. 


zamiejsGowa: 


36 K | ówieróracznia 
18 K | miesięcznie 


« DK 
3K 


rocznig . 
półrocznia . 


„Przewodnik* prenumerowany osobno kosztuje 8 K. 


Wiceprezydent galie. dyrekcyi poczt i 
jtelegrafów przeniósł starszego zarządcę po- 
cztowago Stanisława Gettera, z Buczacza 
do Białej, 


CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA. 


Imwów, 3 listopada 1917. 


„Lua res agitur“, 


Kiedy ogłaszano subskrypcyę austrya- 
ckiej drugiej pożyczki wojennej, „pijany rado- 
ścią* d Annunzio smażył właśnie swe tryum- 
falne madrygały z powodu wypowiedzenia 
wojny przez Włochy naddunajskiem: Soju- 
sznikowi. Wynik państwowo-finansowej tran- 
szkcyi był wówczas uroczystem objawienie:n 
woli zwycięstwa, wcale nieosłabłej skutkiem 
tego, ża dawny sprzymierzeniec pomnożył 
sobą szeregi nieprzyjaciół. 

W zgoła odmiennych warenkach rozpi- 
sano obecnie VII pożyczkę wojenną. D'Anun- 
zio zamilkł, nie zbiera go ochota nawet na 
jeremiady. Z nogi zwalił się wiarołomny Wło- 
szyn; na całej linii zwyciężają Sprzymie- 
rzeni. 


Prenumerata: 


W Niemczech 3 K 20 hb. miesięcznie. We wszystkieh innych państwach 4 K. 60 h. miesięcznie. 
Przewodnik naukowy i literacki". dodatek miesięczny do Gazety Tacowskiej, otrzymają calo- 
„! zewodni y ęczny y 5 
| półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże el tylko, którzy prenumernją od 1 stycznia do końca czerwua 


lub od 1 lipca do końea grudnia, ćwieróroczni i miesięczni za dopłatą: pierwsi 1 K 50 h., drudzy 60 h. 


Niedziela, 4 Listopada 1917. 


ARCE ET DOP TC CEA A A WA e CY TAAA TA 40 AAC 


Rok 107. 


miejscowa: 
28 K | ówiarćrocznia 
14 K | miesięcznie . . 


7— K 
240 K 


rocznia 
półrocznie 


Ceny ogłoszeń: Wiersz petitowy lub 
miejsce 26 hal. 

Tabelaryczne i liczbowe po 30 hal., nadesła- 
ne po 60 hal, kronika ( kor. za wiersz lub jego 
miejsce miary petitowej. 


jego 


Ogłoszenia liczbowe, tabelaryczne i statutowe 
towarzystw akcyjnyeh i usezpieczeniowych po 60 hal. 
za wiersz petitowy lub jego miejsce. 

Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj- 
muje wyłączuie Auministracya „Gazety Lwowskiej“. 
Lwów ulica Podwale I. 3. 


nansowej Austro - Węgier. Już uważa się za | okazuje znacznie silniejszą prograsyę niźli w 


rzecz zrozumiałą samą przez się, iż Monar- 
chia także w dziedzinie gospodarczej i finan- 
sowej posiada nadzwyczajny istotnie sił za- 
sób, skoro dała sobie radę z tylu przeeiwno- 
ściami. A jak przed każdą, tak w wyższym 
jeszcze stopniu przed tą najnowszą przypo- 
mnieć godzi się, że musi ona wziąć rekord nad 
poprzedniczkami, by wykazać w sposób jak 
najbardziej imponujący jedność ducha pomię- 
dzy armią i ludnością cywilną. 

Silnym impulsem dla podpisywania siód- 
mej pożyczki wojennej będzie także oko- 
lieczność, że wśród finansowo - politycznych 
transakcyj ta pierwsza dochodzi do skutku 
przy udziale parłamentu, na drodze konsty- 
cyjnej. W szerokich warstwach ludności nie- 
wątpliwie krzewi się żywo odczuwane pra- 
gnienie, iżby votum przedstawicieli ludów 
ratyfikowane było niejako sposobem plebi- 
seytu. Organizacya, która oddana zostałą na 
usługi pożyczee wojennej, pracuje oczywiście 
z jeszeze większą, bo dzięki praktyce wzmo- 
żoną, precyzyą i rozpostarłszy swą działal- 
ność tak, że wszystkie objęła dziedziny Pań- 
stwa, ułatwi ludności ujawnienie uczuć pa- 
tryotycznych, jakiemi dusza całej Monarchii 
jest owiana. 

Finansowe i ekonomiczne warunki nie- 
tylko nie uszezupliły się z biegiem wojny, 
lecz owszem wzinogły się znacznie i przy 
żadnej jeszcze z poprzednich pożyczek nie 
przedstawiały się tak korzystnie, jak obec- 
nie. Od grudnia r. 1914 nieustannie i z ro- 


Podobnie jak ich orężowi, uśmiecha się ; snącą siłą wpływa pieniądz do banków i 
świetny wynik również akcyi państwowo-fi- | kas oszczędności. Obecnie n. p. przypływ ten 


tym samym okresie roku poprzedniego. 

Także położenia ekonomiczne Monar- 
chii jest pomyślne: żniwa tegoroczne wyda- 
tnością swą przewyższyły oczekiwania. Musi 
też udać się i uda się nam przetrwać wsze|- 
kie trudności zaopatrzenia. Panujący na tar- 
gu efektów silny ruch zwyżkowy jest najlep- 
szym dowodem energicznych postępów, jakie 
w Monarchii poczynił rozwój ekonomiczny. 

Słusznie podnoszono niejednokrotnie 
jako zaletę wojennego finansowania Monar- 
chi: planowość, stanowczy rozbrat z ekspe- 
rymentowaniem i hazardem. ścisła przysto- 
sowanie się do danych warunków. Te zasady 
znalazły odbicie również w formie obmyślo- 
nej dla pożyczek wojennych, w ich dwuty- 
powości, mianowicie w ustanowieniu wolnej 
od podatku, amortyzującej się pożyczki pań- 
stwowej na 5 i pół pre. od sta i również 
wolnych od podatku 5 i pół procentowych 
bonów skarbowych. Typy te zachowano dla 
siódmej pożyczki. Pierwszy z nich nadaje się 
dla osób, które na lat szereg uwolnić się 
pragną od troski o absolutnie pewną i wy- 
soko oproeentowaną lokatę, drugi dla jedno- 
stek przedsiębiorczych liczacych się z tem, 
że ulokowane w pożyczkach wojennych ke- 
pitały przydać się im będą mogły w ciągu 
lat najbliższych dla innego celu. Ulgi przy- 
znawane subskrybującym przy p: przednich 
pożyczkach wprowadza się także tutaj, Prze- 
dewszystkiam odnosi to się do lombardowa- 
nia pod bardzo korzystnymi warunkami. 

W ostatnich dniach zapisała prasa 
oświadczenie P. Ministra skarbu bar. Wim- 
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s Ferdynand Hoesiek. _ 


Przyczynki i Szkice. 


XII. 
(Ciąg dalszy). 


Wobec tego, po napisaniu w roku 1888 
w Ostendzie „Tej trzeciej“ zaczął Sienkie- 
Wicz późną jesienią roku 1889 w Zakopa- 
nem pisać psychologiczną historyę Płoszow- 
skiego, jako bohatera „Bez dogmatu“. Po 
tej mistrzowskiej powieści, którą wielu kry- 
tyków uznało za najlepszy utwór Sienkiewi- 
Cza, za jego arcydzieło powieściowe, godne 
zestawienia z najznakomitszymi romansami 
francuskimi, nastąpiła w r. 1898 „Rodzina 

ołanieekich". Z kolei ukazały się wspaniałe 
»ulsty z Afryki“, uż wreszcie w r. 1895 
zaczelo się drukować „Quo Vadis“, po któ- 
M ostatecznie, dzięki nieco łagodniejszym 
stosunkom cenzuralnym, uzyskał Sienkiewicz 
możność pisania projektowanych oddawna 

Tzyżaków. Pozatem, w przerwach między 
‘Ymi utworami na wielką skalę, tworzył i rze- 
czy drobniejsze, takie klejnoty nowelistyczne, 
Jak „Pójdziemy za Nim*, „Lux in Tenebris*, 
»Đielanka“, „Z puszczy białowieskiej", „Na 
Jasnym brzegu* etc. w miarę zaś, jak rosła 
lego sława wszechświatowa, zabierał również 
głos i w sprawach politycznych, czy to, gdy 
Wypowiadał swój tacytowski sąd o Bismareku, 
Czy też, gdy pisał swój głośny list do baro- 
Rowej Suttner, czy wygłaszał mowę przy 
odsłonięciu pomnika Słowackiego w Miło- 
awiu, czy wreszcie, gdy w rodzaju swych 
awnych „Mieszanin* z Niwy, pisał artykuły 
(ejj czne o powieściach Anatola France'a 
,.tórego był wielkim zwolennikiem), o poe- 
Jach Konopnickiej, i t. p. 

Spragniony wrażeń, zasilających jego 
wyobraźnię, odkąd został Sbaćn, wrócił 
znójniówiez do dawnego koczowniczego życia, 

ÓW zaczął szukać przygód po szerokim 


świecie. Jakaś nerwowa niespokojność popy- 
chała go z miejsca na miejsce, z miasta do 
miasta, z gór na równiny, z nad błękitów 
morskich w podobłoczne krainy wiecznych 
śniegów, Z zacisznych wsi bretońskich w za- 
wrotay wir bulwarów paryskich, z nad la- 
gun weneckich pod ponure sklepienia Escu- 
rialu, z cyrków hiszpańskich na ruiny Aten, 
z puszcz afrykańskich do watykańskich mu- 
zeów. „Dziwnie raz w życiu — powiada on 
sam o sobie — spotkałem się za słynnym 
poetą czeskim Vrchlickym. Było to późno w 
noc, na praskim Przykopie, przy księżycu. 
Zamieniliśmy kllkanaście słów, rozeszli się i 
nie zetknęli więcej, Leez w rox lub dwa 
później doszedł mię tom poezyj Vrchlickiago, 
w którym znzlazłem echo tego spotkania. 
„Tyś jest jak obłok, mówi do mnie Vreblie- 
ky, który wiatr nosi po szerokim świecie, a 
jam, jak czeska chata, patrząca okienkami 
na zawsze jednaki widnokrąg“. I rzeczywi- 
ście odmienne są nasze losy : istotnie jestem 
jak obłok, który wiatr nosi, czasem aż do 
umęczenia*. : 

Wiatr ten pognał go w r. 1892 w głąb 
Afryki, gdzie mu pozwolił przez szereg mie- 
sięcy prowadzić życie pełne przygód, polo- 
wać na antylopy i krokodyle, strzelać do hy- 
popotamów i nosorożców, chronić się przed 
palącem słońcem w cień gigantycznych Vo- 
ababów, przeprawiać się z murzynami przez 
olbrzymie rzeki Czarnego Lądu, żyć przez czas 
jakiś wśród francuskich misyonarzy, prze- 
dzierać się przez dziewicze lasy podzwrotni- 
kowe, co wszystko potem opisał w swych 
egzotycznych „Listach z Afryki". 


Innego roku, po zwiedzeniu Konstanty-. 
nopola, odbył pielgrzymkę do starożytnej Hel- 
lady, oddychał ciepłem  „ambrozyjskich* 
nocy greckich, na Akropolu podziwiał „pra= 
wdziwie boski ład“ złotawych kolumn, bią- 
dził po marmurowych uroczyskach Partheno- 
nu i Erechtejonu, a owocem tych dumań w 
stolicy Grecyi jest nietylko przepyszny opis 
tej „wycieczki*, ale i pełen antycznego 
stylu, zupełn e czyniący wrażenie kartki wy- 
ciętej z jakiegoś poematu Homera „Wyrok 
Zeusz“, jedno z arcydzieł nowelistycznych 
Sienkiewicza, daleko prześcigające wszelkie 
tego rodzaju powiastki Anatola Franee'a. 


Z wrażeń doznanych w czasie podróży 
po Hiszpanii, powstał przepyszny opis walki 


byków w cyrku madryckim, ostatnie słowo 
plastyki i kolorytu. A 

Z ezęstych pobytów Sienkiewicza w 0J- 
czyźnie Dantego i Petrarki zrodziły się bar- 
wne kartki „Zźwrażeń włoskieh*, pełne mórz, 
widzianych w blasku słonecznym lub w zo- 
rzach, upstrzone białymi i broczowymi żagla- 
mi rybackimi, przesycone oślepiającym bla- 
skiem słońca, obfite w orzeźwiający cień 
oliwnych ograjtów. melancholijne okruchami 
grobowców, widzianych na różnych Campo 
Banto, zdobne przepysznym pióropuszem We- 
zuwiusza, szemrzące pluskiem weneckich 
gondoli, połyskujące marmurami kąpiących 
się w Canale Grande pałaców, rozmarzające 
szeptem duchów miłosnych na placu Św. 
Marka, oszałamiające hałasem i rozgardya- 
szem neapolitańskiej Chiai, kojące ciszą i 
chłodem kościołów Sieny i Asyżu, pełne spo- 
koju i powagi ruin Forum Romanum i Colo- 
seum, malownicze smukłością cyprysów i roz- 
łożystośsią pinij, kraśne czerwienią kwitną- 
cych róż i rododendronów. Tym włoskim 
wrażeniom, rozproszonym po całym szeregu 
utworów Sienkiewicza, zawdzięczamy naj- 
artystyczniejsze rozdziały w „Bez dogmatu“ 
i „Rodzinie Połanieckich“, wrażeniom zaś 
doznanym w Rzymie, w którym Sienkiewicz 
kochał się tak samo, jak w nim kiedyś roz- 
miłowany był autor „Irydyona”, mamy do 
zawdzięczenia „Quo yadis“. R: 

O genezie tej przesławnej powieści, 
tłumaczonej na wszystkie języki świata, tak 
pisze sam Sienkiewicz, w liście do literata 
francuskiego, Ange Galdemar: 

Był to wynik lieznych przyczyn. Miałem 
zwyczaj od wielu lat, przed zaśnięciem czj- 
tywać historyków łacińskich. Robiłem to nie- 
tylko z zamiłowania do historyi, która mię 
zawsze nader silnie zajmowała, ale również 
ze względu na łacinę, której nie chciałem 
zapomnieć. To przyzwyczajenie pozwala£o mi 
czytywać prozaików i poetów łacińskich 
z mniejszą trudnością i budziło zarazem Co- 
ran gorętszą miłość do świata starożytnego. 
Najwięcej pociągał mię, jako dziejopis, Ta- 
cyt. Wezytując się w „Annale“, niejednokro- 
tnie czułem się kuszonym przez myśl prze- 
ciwstawienia w dziele artystycznem tych 
dwóch światów, z których jeden był potęgę 
rządzącą i wszeshwładną machiną admini- 
stracyjną, gdy drugi reprezentował wyłącznie 
siłę duchową, Myśl ta pociągała mnie, jako 


Polaka, przez swą ideę zwycięstwa ducha 
nad siłą materyslna; jako artystę, porywała 
mnie przez zachwycające formy, w jakie 
umiał przyoblekać się świat starożytny. 

Siedm lat temu, podczas ostatniego mego 
pobytu w Rzymie, zwiedzałem miasto i oko- 
lice z Tacytem w ręku. Mogę powiedzieć, 
że sama myśl już była we mnie dojrzała; 
chodziło tylko o znalezienie punktu wyjścia. 
Kaplica „Quo vadis“, widok bazyliki św. Pio- 
tra „Tre fontane“, góry Albańskie, dokonały 
reszty. Wróciwszy do Warszawy, rozpoczą- 
lem studya historyczne, które zapaliły mnie 
jeszcza mocniejszą miłością do projektowane- 
go dzieła. 

Taka jest geneza „Quo vadis“. Do tych 
motywów możnaby dołączyć jeszcze dużo 
innysh: me uczucia osobiste, wędrówki po 
katakombach, świetlany krajobraz, który ota- 
cza zawsze miasto wieczne, akwadukty, wi- 
dziane o zachodzie lub wschodzie słońca... 
„ Powiada Mickiewiczowski Konrad, że 

nietylkoby pragnął dźwignąć i uszczęśliwić 
swój naród, ale chciałby nim także „cały 
świat zadziwić”. Nie udało się to dotychczas 
żadnemu z naszych wielkich poetów, ani 
Mickiewiczowi, ani Słowackiemu, ani innym. 
Pierwszym pisarzem polskim, którego czytał 
i podziwiał świat cały, był Henryk Sienkie- 
wicz, On sprawił, iż dziś o „kraju Sienkie- 
wicza“ wiedzą wszystkie cywilizowane naro- 
dy. iż w całej Rossyi, w całej Anglii, w ca- 
łych Włoszech, w Niemczesh, we Francyi, 
w Ameryce, w Afryce i w Australii, wszyst- 
ko, co mieni się inteligeneyą, czyta i za- 
chwyca się jego powieściami, a tem samem 
zaczyna inieresować się i społeczeństwem, 
które wydało tak znakomitego pisarza. Po- 
wieści jego, przetłumaczone na wszystkie ję- 
zyki, nie wyłączając nawat takich, jak ar- 
meński i hebrajski, rozchodzą się w setkach 
tysięcy egzemplarzy, a według obliczeń bi- 
bliografów angielskich, „na rekordzie wszech- 
światowym literatury XIX. wieku* palma 
pierwszeństwa przypada w udziale twórey 
„Quo vadis“, Albowiem „pod względem ilo- 
ści przekładów ma różne języki, jak i pod 
względem ogólnej liczby egzemplarzy wszyst- 
kich wydań, żaden utwór literatury 
pięknej upłynionego stulecia nie 
może sprostać temu dziełu“. 

(Ciąg dalszy nastąpi). 
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mera, który w enuncyacyi swej złożył pono- | wsiada na koń, by przeciwnika odciągnąć 
wne oświadczenie, iż finansowa polityka Au-| od ofiary o ziem powalonej. 

stryj pod żadnym względem nie zawiedzie Niepodobna przewidzieć, gdzie i kiedy 
zaufania subskrybentów. Dr. Wimmer zazna- |] dojdzie do starcia o cechach rozstrzygającej 
czył też przy tej sposobności uprzywilejo- | bitwy. Wkracza to już w zakres ściśle teore- 
wane stanowisko subskrybentów pożyczki wo- | tycznych rozważań, czy Tagliamento ze swy- 
jennej. Gdyby nawet nie powaga wysokiego | mi obu przyczółkami mostowymi Latisaną i 
stanowiska, z jakiego zapewnienie to ozwało | Codroipem, jako też obwarowanym obozem 
się, trafią chyba wszystkim do przekonania | Gemony, mógł był na czas dłuższy powstrzy- 
te zarządzenia, jakie wydano dla zapewnie- | mać napór nieprzyjaciela, gdyby wojska wło- 
nia płynności odsetek i bezpieczeństwa ka-|skie mie uległy zdemoralizowaniu. Każda 
pitału. wkońcu pozycya o tyle jest silna, o ile siłę 

Więe nie potrzeba żadnych dalszych | posiada jej obrońca, 
zapewnień i nie potrzeba też apelów, by Możliwe tedy, że nowa obronna linia 
w chwili tak wyrocznej, jak dzisiejsza, każdy | włoska pomieści się daleko poza dzisiejszym 
zrozumiał, że interes Państwa w tym wy- | frontem, zwłaszcza, że pobite armie włoskie 
padku identyczny jest z jego własnym in-|nie znajdą w teraźniejszem przestworzu ope- 
teresem. racyjnem dość przestrzeni, by rozwinąć się 

I dła tego w napisie tych wywodów na- | mogły należycie. Ale im dalej Włosi przesu- 
szych pomieściliśmy wyrazy, które zwracają | nąć zechcą swą nową linię na zachód, tem 
się do każdego z czytelników przypomnie- | bardziej owe zło nietylko nie zmniejszy się, 
niem: Tua res agitur ! lecz owszem urastać będzie. 

Pisma francuskie i angielskie rozpisują 
się oczywiście szeroko o masowych transpor- 
tach wojsk entente'y na front włoski dla ra- 
towania sytuacyi. W ciężkiem strapieniu ra- 
dośnie wita się każdy błysk nadziei, więc 
j , . |może i Włochom bodaj odrobinę otuchy 

Nieubłagany pościg za rozbitą armią | świta z owemi doniesieniami. Ale znawey 
włoską trwa dalej, Źwycięscy sprzymierzeni | wojskowi nie mogą im przypisywać wielkiej 
stoją nad wodami rzeki Tagliamento. Nie- | wagi. Poza pięknymi frazesami o wydatnej 
przyjaciel stracił trzy razy tyle ludzi i ma- | pomocy, trudno dopatrzyć się treści. Aby 
teryału wojennego, ile mógłby był icb wy- | ocalić armię uciekającą, zdemoralizowaną, po- 
słać Wilson po gruntownem, całorocznem | zpąwioną materyału wojennego i furgonów, 
przygotowaniu wojennem. A znikąd już wię- | trzebaby na jej przyjęcie wystawić na silnie 
cej, chyba tylko z Ameryki nadejść może | zbudowanych stanowiskach osobną dla tego 
pomoc czwórporozumieniu, aby podżegacze | celu zebraną armię, o wielkiej sile liczebnej 
wojenni jeszcze nieco przewlec mogli ten |i znakomitej dyscyplinie. W jej objęcia padł- 
bezeelowy już mord narodów. szy, rozbitki mogliby uczuć się znowu bez- 

Wiadomo, że na linię Tagliamento li- | pieczni, a ochłonąwszy, odzyskaliby stracony 
czył nieprzyjaciel ogromnie wiele. Teorya | tupet i z bezładnej kupy tałatajstwa mogliby 
zawiodła jednak. Wschodni brzeg tej rzeki | zorganizować się na nowo w szyki zdolne do 
został już całkowieie zajęty przez wojska | walki. Tempo wszakże pościgu jest tak szyb- 
austro-węgierskie i niemieckie, obrona zaś | kie, że nieprzyjaciel żadną miarą nie miałby 
brzegu zachodniego nie będzie rzeczą łatwą | czasu, by dojść do wystawienia osobnej armii 
wobec tego, że Włosi stracili przez wzięcie | ratunkowej, choćby z pomocą aliantów. 
do niewoli znaczną część swej armii, a co Próbom zaś odwrócenia karty przez 
gorsza, stracili także połowę prawie swej | wysyłanie świeżych znacznych posiłków nie 
artyleryi, najlepszą armaturę, nagromadzoną | może dopisać szczęście, W tym zamęcie bo- 
dla podjęcia nowej ofenzywy, która już nie | wiem, w jaki popadła pobita armia włoska, 


Sytuacya wojenna. 


doszła do skutku, wyprzedzona ofenzywą | naraziłyby się tylko na to, iż próbując ratować 
przeciwnika. tonącego, same padłyby ofiarą wirów. 

Cadorny stanowisko w górnych Wło- Do jakiego stadyum zniszczenia dojdzie 
szech — unikat swego rodzaju, — było wo- | armia włoska, przewidzieć trudno. Już sta- 


gólności dopóty pewne, dopóki aliantom u- | dyum dzisiejsze jest rozpaczliwą katastrofą. 
dawało się wojska austro-węgierskie silnie | Pobita, rozproszona, wciśnięta została w ciasną 
zaprzątaćj na innych widowniach wojny. Już | przestrzeń, w której zagraża jej co chwila 
w r. 1916 zdołała ofenzywa austro-węgierska, | z innej strony napad. ŚStraciwszy materyał 
mimo swego krótkiego czasu trwania, zmu-| wojenny, próbuje teraz ocalić przynajmniej 
sié armię włoską do przełożenia frontu, któ- | tyle, ile się da, materyału ludzkiego. 
re mogło stać się bardzo niebezpiecznem.| Na ziemi obcej łatwo ostatecznie oswoić 
Jeśliby Rossya w ostatniej chwili nie nad-|się z myślą wydania większych lub mniej- 
stawiła była karku za sprzymierzeńca, to już | szych terytoryów nieprzyjacielowi; gorzej, 
wówczas Włochy byłyby znalazły się w po- | jeśli idzie o takie odstąpienia na własnej 
łożeniu tak samo groźnem, jak obecnie. swej ziemi, wówczas bowiem armia neraża się 
Dzisiaj sytuacya polityczna przedstawia | na zupełne zdruzgotanie swego prestige w kra- 
się zgoła odmiennie. Skutkiem  kolistego | ju. Dowództwo włoskie stoi więc wobee 
swego ustawienia znalazła się armia włoska | alternatywy: albo oddzielić siebie od nie- 


czyć i stawiając zapory nieprzyjacielowi, po- 
zbawiać się reszty sił swych. 

Z tego dylematu wybrnąć niełatwo chy- 
ba przyjdzie Cadornie. 

Podane poniżej biuletyny uzupełniają 
obraz obecnej sytuacyi, 


Austro-węgierski biuletyn wojenny. 


Wiedeń, 2 listopada. Urzędowo ogłasza- 
ją dnia 2 listopada: 


(Z włoskiego teatru wojny). 


Nad dolnym biegiem rzeki Tagliamento 
mamy styczność z nieprzyjacielem. Włoskie 
wojska, które usiłowały trzymać się jeszcze 
na wschodnim brzegu rzeki, wyparto lub 
zniesiono, przyczem znowu kilka tysięcy jeń- 
ców dostało się w ręce sprzymierzeńców. 

W obszarze Fella i w obrębie górnego 
biegu Tagliamento pochód naszych armij ma 
przebieg zamierzony. W kilku miejscach trze- 
ba było złamać opór nieprzyjacielski. 

Na innych widowniach wojny nie za- 
szło nie ważnego. 


Szef sztabu generalnego. 


Wojenna kwatera prasowa do- 
nosi 2 b. m. wieczorem: Klęska Wło- 
chów staje się coraz bardziej dru- 
zgocąca. Wskutek zajęcia GGemony, 
gdziedołańcucha fortów e.ik.strzel- 
cy szturmem wdarli się już 28 z. m,, 
jakoteż wskutek upadku wschodnie- 
go przyczółka Pinzano, cały wscho- 
dni brzeg Tagliamento jest w ręku 
wojsk sprzymierzonych. 


Niemiecki biuletyn wojenny. 
Berlin, 2 listopada. Biuro Wolffa 


ogłasza: Wielka kwatera główna dnia 2 
listopada : 


(Ze wschodniego teatru wojny). 
Nie zaszło nie ważnego. 


(Z macedońskiego teatru wojny). 


Na północny zachód od Monastyru od- 
parto natarcie nieprzyjacielskich batalionów, 
przyczem poniosły one znaczne straty. 


(Z włoskiego teatru wojny). 


Wzdłuż środkowego i dolnego biegu 
Tagliamento armie nasze mają styczność bo- 
jową z nieprzyjacielem. Brygady włoskie, 
które jeszcze trzymały się na wschodnim 
brzegu, zmuszono atakiem do cofnięcia się, 
albo wzięto do niewoli. Od doliny Fella do 
Adryatyku, lewy brzeg Tagliamento jest wol- 
ny od nisprzyjaciela. 


(Z zachodniego teatru wojny). 


Front wojsk ks. Rupreechta: 


Walki działowe we Flandryi wczoraj w 
dorzeczu Izery były silne, zwłaszcza pod Dix- 


w pułapce i ogromne straty towarzysza | przyjaciela jak największą przestrzenią tery- | made. Między lasem Houthoulster a rzeką 
krok za krokiem jej próbom wydostania się | toryalną i poświęcić w tym celu swą powagę | Lys silny nieprzyjacielski ogień przeszkadza- 
z samotrzasku. A już żaden Brusiłow nie|u ziomków, albo też krok za krokiem wal-| jący był skierowany na naszą strefę bojową. | bezpieczeństwa publicznego nie mają już po- 


Natarcia wywiadowcze Anglików w kil- 
ku miejscach frotu nie udały się. 

Front wojsk niemieckiego Na- 
stępcy Tronu: Nad kanałem Oise-Aisne i 
wzdłuż Chemin des Dames czynność bojowa 
artyleryi znacznie się wzmogła. Po kilkugo- 
dzinnym ogniu huraganowym znaczne siły 
francuskie ruszyły do ataku pod Braye. Na- 
pór ich krwawo złamano przed naszemi li- 
niami. 

Pierwszy generalny kwatermistrz: 
Ludendorff. 


WOJNA. 


Z frontów bojowych. 


„ Biuro Wolffa ogłasza dnia 2 b. m. 
wieczorem: We Flandryi znaczna czynność 
ogniowa nad Izerą. Niepostrzeżenie i niena- 
gabywani przez nieprzyjaciela przełożyliśmy 
nocy ostatniej planowo nasze linie frontu 
górskiego na Chemin des Dames. 

W nocy na 1 listopada nast lotnicy 
skutecznie zaatakowali Londyn i obwarowa- 
nia angielskie na wybrzeżu. 

Na wschodzie nie szczególnego. 

Z Włoch dotychczas nie doniesiono nie 
nowego. 


Sprostowanie. 


Polmische Press Agentur dowiaduje się 
z kół poinformowanych: Wiadomość podana 
przez pewien dziennik monachijski, że dnia 
4 b. m. jako w dniu Imienin Najj. Pana na- 
leży spodziewać sią ważnego oświadczenia 
politycznego w sprawie Polski i obszarów 
południowo-słowiańskich, jest zupełnie bez- 
podstawna. Wprost trudno pojąć, jaką drogą 
mogą w ogóle powstawać takie pogłoski. 


Pogrom Wioch. 


Jak donoszą z Londynu do dzienników 
roiterdamskich, obiegała tam pogłoska, że 
Cadorna podał się do dymisyi. Król 
zastrzegł, sobie w tej sprawie decyzyę. 

Według innych pogłosek, Cadorna 
ma stanąć przed sądem wojennym, 
aby oczyścić się z zarzutów, że przełamanie 
frontu włoskiego nastąpiło wskutek niedo- 
statecznych zarządzeń komendy armii wło- 
skiej. 

Do Szwajecaryi napływają ustawicznie 
masy cywilnych uchodźców włoskich. Dowo- 
dem peniki, jaka panuje we Włoszech, jest 
fakt, iż uchodźcy ci rzucając cały swój ma- 
jatek, uciekali tak prędko, że bardzo często 
przybywają bez żadnych pakunków. Opowia- 
dają oni, że w górnych Włoszech ludność 
otwarcie już rozgoryczona niepowodzeniami 
i strasznemi ofiarami z życia, demon stru- 
je głośno przeciw rządowi. Organy 


21) powód mojego milczenia; leży on jedynie w 
tem, że doznaję niejakich trudności chcąc ci 
Angel Flory. na wszystko odpowiedzieć. Nie myśl jednakże, 


iż moje macierzyńskie serce zmieniło się dla 
ciebie; sądzę, że ty sama jesteś raz na Zaw- 
sze pewną jego uczuć. 

„Ale byłam po prostu tak wytrącona z 
równowagi twoim listem ostatnim, że zanim 
X. pisać zaczęłam, musiałam dokładnie poradzić 
się mego sumienia. 

„Pozostawiłam ciebie, drogie dziecko, 
pełną odwagi i dobrej woli, lecz widocznie 
T l . . | nadto wyczerpaną naszemi bezowocnemi po- 

Dosyć już było tego poświęcenia matki m E Eeri przyszłości. i 
dla wiedzy. AR „Wobec twojej troski, byłam już goto- 

Wiedza? czyż to rzeczywiście był sta-| wa wyrzec się mego postanowienia i napisać, 
nowczy powód jego wyjazdu? czy nie wywo-|że ciebie oczekuję. 
łała go raczej ponętna Brazylijka o mieniących „Otóż, Opatrzność pozwoliła, aby ten 
oczach ? „. . {stan rzeczy się zmienił i żebyś natychmiast 

Ten wielki bohater ukazywał jej się| po moim odjeździe, znalazła sytuacyę, która 
teraz jako człowiek, któremu pospolita namię- | wydaje się dogadzać ci całkowicie, 
tność kazała zapomnieć o obowiązkach sy- „Otóż właśnie, moja ceórko, nadeszła 
nowskich. Biedna matka mogła zachowywać | chwila, w której muszę odegrać moją nie- 
złudzenia, ale młoda kobieta jasno teraz wi- | wdzięczną rolę;! Muszę rzucić parę kropel zi- 
działa i nie czyniła już sobie skrupułów, Za-| mnej wody rozsądku i rad prozaicznych na 
mącając spokój dobrowolnego wygnańca. twoje zapały, na zbyt gwałtowne porywy! 

Gwałtowna i samowolna Diana ukazy- „Diano! poddajesz się całkowicie wra- 
wała się znowu w tym surowym i zbyt po-|żeniom rzeczy nowych, nie masz żadnej po- 
spiesznym sądzie, który czerpał wymówkę w | wściągliwości, żadnej rozwagi w sympatyi, 
coraz głębszem przywiązaniu do pani d'Eche- | jaką obdarzasz ludzi. Posiadasz duszę roman- 
vail; wyniosłość i godność jej cierpienia pod- | tyczną i namiętną, która nie umie ani pano- 
niecała zachwyt Diany. wać nad sobą, ani miary zachować. 

Wyjazd z Paryża przyszedł do skutku, „Rozpoczęłaś życia nadto wspaniałomyśl- 
jak było postanowione i już z Rayan młoda | ną ofiarą twojej młodości pierwszemu nie- 
kobieta wysłała do Mandżuryi list matki i| szczęśliwemu, którego ujrzałaś i którego, zda- 
swój biuletyn lekarski, który uznała za sto-| wało ci się, że pokochałaś. Gdy nieszczęście 
sowne dołączyć. spadło na ciebie, obracając w niwecz poświę- 

W tym samym czasie pani Leteslier | cenie, uczynione z taką gotowością, przyszłaś 
otrzymała odpowiedź Siostry Teresy. do nas i życie zakonne zachęciło ciebie do 

„Kochane dziecko — pisała Siostra — | tego stopnia, że musiałam odciągać ciebie od 
doprawdy, bardzo się zapóźniłam z moją od- | zamiaru wstąpienia do klasztoru, po dwóch 
powiedzią! Byłam bardzo zajęta ostatnimi | miesiącach pobytu u nas. 
dniami, ale szczerze wyznam, iż nie był to „Wreszcie teraz, drogie dziecko, jesteś 


Więcej myśleć niż mówić. 


(Ciąg dalszy). 


od dwóch miesięcy damą do towarzystwa pa- 
ni d'Echerail i piszesz mi list pełen nle- 
prawdopodobnego zachwytu, nie lękasz się 
mi powiedzieć, że „obawiasz się, abyś jej 
nadto nie pokochała" do tego stopnia, że 
myśl o rozłączeniu, mogącem nastąpić, Już cie- 
kie zasmuca, 

„Ależ moje biedne dziecko, doprawdy 
zanadto szybko się przywiązujesz ! 

„Że pani d'Echevail jest przemiła, że 
może ci być sympatyczną, nie naturalniej- 
szego. 

„Pisałam do ojca de Sayne i wiem od 
niego, że jego penitentka pod każdym wzglę- 
dem jest wyjątkową kobietą, ale ogranicz 
się do podziwu, sympatyi, nie spiesz z odda- 
niem całego serca, wraz ze wszystkiemi cier- 
pieniami i zawodami, które zwykle podobna 
ofiara pociąga za sobą. 

„Jesteś przeznaczona do spełniania prze- 
lotnych, tymczasowych obowiązków, kochana 
moja Diano. Pomyśl, że pani d'Eebevail po- 
wołała ciebie do swego domu na przeciąg 
czasu, który może być bardzo niedługi, W ra- 
zie polepszenia jej zdrowia, lub powrotu syna; 
tak samo będzie wszędzie, gdzie pójdziesz... 

„Jeżeli ci radzę spełniać ściśle twoje 
obowiązki i polecam ci oddać się im sumien- 
nie, muszę ci przypomnieć, że powinnas uni- 
kać stwarzania sobie więzów, które w przy- 
szłości stałyby się prawdopodobnie okazyg 
do nowych cierpień. 

„Oto są owe poważne sprawy, O któ- 
rych chciałam pomówić z tobą, drogie dzie- 
cko. Mam nadzieję, że zrozumiesz ile rozsąd- 
ku słowa te zawierają i nie będziesz mi miała 
za złe, że przemawiam do ciebie Z całą o- 
twartością, 

„Swoją drogą, cieszy mnie, że nowa 
twoje życie ci się podoba... Lecz błagam cie- 
bie, Diano, zachowaj miarę! 

„Całuję ciebie serdecznie, Innym razem 
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przeszlę ci szczegóły tyczące się mojego za- 
kładu w Berck. wyłogi ada 
Siostra Teresa*, 

Diana siedziała długo zamyślona po od- 
czytaniu tego listu. Z początku ździwiona i 
nieco upokorzons, odczytała go powtórnie i 
pomyślała, że nigdy jeszcze Siostra Teresa 
nie przemawiała do niej tym tonem. Była 
jakby obawa w jej słowach i Diana musiała 
przyznać, że przyjaciółka jasno widziała w jej 
duszy i że miała słuszność! 

Podlegająca wrażeniom obecnej chwili 
inamiętna.. tak, młoda kobieta czuła dobrze 
w pewnych chwilach zapały duszy, której po- 
rywy daremnie powściągnąć się starała, 

Ale czemuż Pan Bóg odmówił jej na- 
turalnych porywów uczucia rodzinnego? Cze- 
mu nie znała swojej matki? czemu nie miała 
już nikogo do kochania? Wszystkiego jej za- 
brakło! Tylko w obcych rodzinach miała się 
spodziewać odtąd schronienia; u nieznajo- 
mych, którzy jej płacili, a którym serce swoje 
oddawała ! 

łkanie pierś jej podniosło: oczy łzami 
się napełniły. 

— Kto tutaj płacze? — odezwał się 
obok niej głos łagodny. 

Diana wstrząsnęła się i powstała szyb- 
ko z ławki, którą przed chwilą wybrała, aby 
ze skupieniem odezytać list Siostry Teresy. 

Było to jej ulubione schronienie. Lu- 
biła w tym samotnym parku, ciągnącym się 
wśród sosen, tamaryzków, nieśmiertelników i 
dzikich gwożdzików, od „Chaumière Jean“, 
ukrytej pod zwojami glicyny i pnących kwia- 
tów, górującej po nad plażą i morzem. 

łos znowu zapytał: 

— (zy to ty jesteś tutaj, drogie dziecko ? 

I schodząc po piaszczystej pochyłości, 
pani d'Echevail ukazała się na zakręcie alei 
przysłoniętej bukietem młodych sosen. 


(Ciąg dalszy nastąpi). 


prostu siły powstrzymać demonstracyj, woj- | 
Ško zaś w przeważnej części sympatyzuje z 
udnością. 


Nieuwe Rotterdamsche Courant dowiadu- 
je się od swego korespondenta, ża na uo- 
wej linii od Treviso ustawiają się 
Wojska włoskie, francuskie i angielskie, jakia 
Z najwyższym pośpiechem ze wszystkich stron 
ściągnięto. We Włoszech panuje przekonanie, 
iż kierownictwo armij koalicyjnych wszyst- 

lemi siłami dążyć będzie do tego, aby 
Austryacy i Niemcy nie zajęli zagrożonej 

enecyi; sam fakt ewentualnego zajęcia We- 
necyi, jakkolwiek dość nieprawdopodobay, 
miałby znaczenie— zdaniem pism włoskich — 
więcej polityczne, jak militarne, i wywarłby 
olbrzymie wrażenie na ludności włoskiej, 
przywiązanej — jak wiadomo -- gorąco co 
Swojej królowej morza. 
i Korospondenci innych pism stwierdzają 
Jednak, iż gdy wojskom austryackim i nie- 
mieckim uda się istotnie, po przełamaniu 
nowej linii włoskiej i po pokonaniu licznych 
trudności, dotrzeć do Wenecyi, to wojska owe 
Prócz efektu „politycznego*, odniosłyby no- 
Wwy tryumf strategiczny, zyskując nawą mor- 
Ską podstawę operacyjna. 

Na wschodnim brzegu Tagliamento 
trzymały się jeszeze w dniu 1 listopoda dość 
Silne brygady włoskie, które gwałtownym 
atakiem albo zniesiono, albo też wzięto da 
niewoli. Pierwszorzędnego znaczenia jest fakt, 
iż lewy brzeg Tagliamento od doliny Fella 
do Adryatyku jest zupełnie oczyszczony z 
nieprzyjaciela, co może już w najbliższych 
dniach pociągnąć za sobą nieprzewidziare 
skutki w położeniu strategicznem. 


Wczoraj wyjechali do obszaru wojennego. 

' Ag. Stefamiego rozpowszechnia następu- 
Jące sprawozdanie. Ogólny odwrót odbywa 
Się w największym porządku. Trzecia grupa 
wojsk energicznie opiera się. Wojska osła- 
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i slu, w którym książę wypowiedział radę, a- 


Z angielskiej izby gmin. 


Do Nieuwe Rotterdamsche Courant do- 
noszą z Londynu: W Izbio gmin Bonar 
Law doniósł, że paryska konferencya soju- 
szników będzie miała za zadanie naradzić się 
nad ogólnem położeniem wojennem i poczy- 
nić zarządzenia dla dalszego współdziałania 
koalicyi. Na zarzut Trevelliana, że prze- 
cie} Kereńskij oświadczył, iż delegaci rossyj- 
sey będę usiłowali uzyskeć zgodę co do ce- 
lów wojennych, Bonar Law odpowiedział, 
że na to prawdopodobnie będzia urządzona 
jeszeze druga konferencya. 


Z Warszawy, 


(Polskie przedstawicielstwa dyplomatyczne. — 
Była Tym. Rada Stanu a Rada Regencyjna — 
O Prezesa gabinetu. — Ubikacye Rady Regen- 


cyjnej. — W eprawie Legionistów. — Prza- 
gląd ochotników. — Otwarcie Uniwersytetu i 
Politechniki). 


Z Warszawy donoszą: Bezpośrednio po 
intronizacyi, Rada Regencyjna wystosowała 
specjalne pismo do Cesarza niemieckiego 
Wilhelma i Cesarza austryaekiego Karola. 
Treść tych pism jest na razio poufna. Za- 
wieźli ja specyalni kuryerzy Rady Regencyj- 
nej, którzy natychmiast wyjechali do Berlina 
i Wiednia. 

Spodziewane jest, że Rada Regencyjna 
podobne pisma wyśle do rządu bułgarskiego 
i tureckiego. 

Z powyższych informacyj wnioskują 
dzienniki warszawskie, że idzie mianowicie 
o pelskie przedstawieielstwo dyplomatyczne 
w stolicach państw sprzymierzonych t. j. 
Wiedniu, Berlinie, Konstantynopolu i Sofii. 
Prócz tego mają być ustanowione ekspozy- 
tury dyplomatyczne w Sztokholmie, Kopen- 


niające, spełniają swój obowiązek. Dotych- | hadze, Amsterdamie, Bernie szwajcarskiem. 
czasowy minister wojny Giardino wyieżdźa | Przy tych ekspozyturach dyplomatycznych 


Na front, W kraju jak największy spokój. 


Sukcesy łodzi podwodnych. 


„  ZBerlina telegrafują: W zatoce Biskaj- 
SKkiej i na morzu Północnem szczególnie po- 
Mmyślna działalność naszych łodzi podwo- 
dnych pociągnęła za sobą zatonięcie znowu 

parowców, 9 żaglowców i 2 statków ry- 
backich. f 


Zgon kapitana. 


Znany komendant łodzi podwodnej kap. 
Por. Schneider podczas ostatniej jazdy został 
przez gilną falę morską zrzucony ze statku 
Łęgnorza. Wyciągnięto go już nieżywego. 
AAZ podwodna wróciła nieuszkodzona, 


Turecka mewa trenowa 


Mowa tronowa, odczytana na otwarcie 
parlarnantu, podnosi druzgocące zwycięstwo, 
odniesiona na froncie nad Isonzem na Wło- 
chach, cofających się w bezładnaj ucieczce, 
Ora? wyraża piepłonną nadzieję, ża arinie tu- 
reckie wypędzą siły nieprzyjacielskie, które 
usadowiły sią w Mezspotamii i na froncie 
ksukaskim, Dslej mowa podnosi, że Sułtan 
przyjął z jak największą sympatyą propozy- 
cye Papieża eo do zakończenia rozlewu krwi. 
Stosunki polityczne Turegi ze sprzymierzeń- 
tami codzień zyskują na szczerości i zacie- 
Sulają się wzajemnem zauf: niem. Odwiedziny 

8sarzą niemieckiego ujawniły wyraźnia obo- 
pólne porozumienie i karmonię. Mowa tro- 
nowa kończy się słowami, że nie nlega wat- 
bliwości, iż Turcya w walce na śmierć i ży- 
tle wytrwa do końca, 


Komunikat turecki. 


szą Z 1 bm. Ozarne morze: Dwa ni- 
łu Łycięle rossyjskie, które krążyły w pobli- 
idii, oddaliły się w chwili zbliżenia się 
ureckjeh hydroplanów pośpiesznie w stronę 
Północną. 
wi Front synajski. W odcinku Gazy 
vato do niewoli 15 Indusów. Nieprzy- 
Ga.glskie monitory chwilami ostrzeliwały 
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Na innych frontach nie zaszło nie wa- 
źnego, 


Międzynarodowa konferencya kościelna. 


Ze Sztokholmu donoszą: Arcybiskup ks- 
od nblen z Upsali potwierdził wiadomość 
ang przez Daily News, że ma się odbyć 


Sode 


Króli prezydent ministrów Orlando 


ZZA A A Z RZ Z ZN Z OO ARA W R R 


mają być również założone ekspozytury pra- 


Bowe, 
* 


Dyrektorzy departamentów b. Tymeza- 
sowa) Rady Stanu złoża w najbliższym cza- 
sie Radzie Regencyjnej raporty ze swej do- 
tychczasowej działalności. Wogóle z chwilą ob- 
jęcia rządu przez Rzdę Regencyjną wszystkie 
istniejące ekspozytury b. Tymczasowej Rady 
Stanu przechodzą pod wyłączne kierownictwo 
Rady Regencyjnej. 

* 


Kuryer Warszawski donosi, ża Rada 
Regencyjna wystąpiła do Mocarstw central- 
nych o zatwierdzenie na prezesa gabinetu 
Adama Tarnowskiego. 

Do Nowej Reformy donoszą z Warsza- 
wy: Stronnictwa polityczne: Stronnietwo na- 
rodowe, Centrum narodowe, Liga państwo- 
wości polskiej, Polska demokracyas, Narodowy 
Związek robotniczy i Grupa Pracy czynnej 
przedłożyły Radzie Regencyjnej deklarację, 
w której domagają się jak najrychlejszego 
ntworzenia Rządu z premierem Adamem hr. 
Tarpowskim na czele, oraz jak najszybszego 
przystąpi*nia do formowania armii. Regent 
ks. Lubomirski przedłoży tə deklaracye w 
imieniu Rad; Regencyjnej, która zgadza się 
z żądaniem, tyczącem się osoby premiera, 
Władzom okupacyjnym, a jsk słychać, spo- 
dziewaną jest odpowiedź przychylua Rządów 
Państw centralnych. Według powszechnej o- 
pinii odpowiedź nastąpi tem prędzej, im ry- 
chlej minie przesilenie kanelerszie w Niem- 
czech. Uchodzi w Warszawie za rzecz pewną, 
że nowy Kanclerz, który z pawnością będzie 
współdziałał w swej polity:e zagranicznej z 
większością parlamentu, przychyli się niewat- 
pliwie do tego Życzenia Rady Regencyjnej. 

k 


Rada Regencyjna ma odbywać swe u- 
rzędowe posiedzenia i uroczysta przyjęcia w 
oddanych jej do dyspozycyi ubikacyach Zam- 
ku królewskiego. Kancelarya Rady Regencyj- 
nej mieści się tymczasem w ratuszu. 


* 


Głos i inne pisma warszawskie otrzy- 
mały z gabinetu cywilnego Rady Regencyj- 
nej następujący pierwszy komunikat urzę- 
dowy: 

„W numerze 297 krakowskiego llustro- 
wanego Kuryeru Cgdziennego z soboty dnia 
27 października ukazał się rozkaz dowództwa 
Legionów do żołnierzy, w którym między in- 
nemi powiedziano: „Za zgodą Najjaśniejszej 
Rady Regencyjnej macie Ojczyźnie i jej do- 
bru świadczyć słażbę wojenną na kresach 


Iędzynsrodowa koaferencya kościelna w | dawnych dzierżaw Rzeczypospolitej, raz już 


Psali zy . ; ś A 
CYbisk Z początkiem grudnia. Zaproszenia Ar 


Zolang wysłał w porozumieniu z Biskupem 
Niep i (Dania) i Biskupem Chrystyanii, 
0 tęz vem ukaże się urzędowe zawiadomienie 
onferencyi, do której przywiązują wa- 


tz! J, 
Sy Biety|ko sfery kościelne. 


| grani 


tak godnie bronionych ofiarą i krwią drugiej 
brygady i wypróbowaną mocą znaczyć trwałe 
ce Państwa Polskiego*. 

Ustęp ton ma swe zródło w nieścisłej 


jinterpretacyi listu ks. Zdzisława Lubomir- 
| skiogo 


z dnia 8 października, przedtem 


| jeszcze zanim Rada Regencyjna istniała, 
' do oficerów i żołnierzy Legionów w Przemy- 


„Głazeta Lwowska" z dria 4 listopada 1917. 


Z Z W ZZO OZ Z AE OE RE WZ A A D  E a e E  W a A  n w a a e aa a n. 


by przez opór Naczelnej Komendzie e. i k. 
armii austryackiej nie wywołano zgubnych 
następstw dla Legionów i tem samem nie 
utrudniono powrotu tychże Legionów jako 
wojska polskiego do kraju. 
Sekretargat gen. Rady Regencyjnej 
Królestwa Polskiego 
ks. dr. Z. Chełmicki. 


$ 


Przegląd ochotników do wojska pol- 
skiego rozpocznie się 26 listopada i potrwa 
przez kilka dni. W księgach zgłoszono 21 
maja t. j. od daty ostatniego przeglądu, że 
zapisanych jest 1807 ochotników. Będą atwo- 
rzone 4 komisye przeglądowe, a mianowicie 
w Warszawie, Łodzi, Siedlcach i Lublinie. 
Przeglądowi będą poddani tylko ei ochotni- 
cy, którzy wyraźnis oświadcza gotowość na- 
tychmiastowego złożenia przepisanej przy- 
sięgi. 

sk 

Departament wyznsń religijnych i o- 
świecenia publicznego podaja do wiadomo- 
ści, że uroczyste otwarcie Uniwersytetu na- 
stąpi w dniu 11 listopada o godzinie 12 w 
południe, Politechniki zaś w dniu 7 listo- 
pada o tejzo godzinie. Otwarcie poprzedzi 
wspólne nabożeństwo w kościele PP. Wi- 
zytek w dniu 7 listopada o godzinie 10 
rano. 


Z ROSSYI. 


Minister spraw zagranicznych Ter a- 
8zczenko wygłosif w parlamencie 
tymezasowym dłuższą mowę w sprawie 
polityki zagranicznej, w której wskazał na 
kierujące kryterya, które w interesie dobra 
kraju wymagają, by Rossya pozostała nadal 
w dotychczasowych stosunkach sojuszniczych, 
tudzież, by nie zawierała żadnego poniżają- 
tego pokoju mogącego w krótkim czasie wy- 
wołać nową wojnę. Tereszczenko oświadczył, 
ża gdyby energia wojsk rossyjskićh nie była 
osłabła po ofenzywie lipcowej, Rossya byłaby 
obecnie miała już pokój, Kwestyi, czy Mocar- 
stwa centralne są zwycięzcami, zaprzeczył 
mowca pomimo strategicznych niepowodzeń 
Rossyi i najnowszego nieszczęścia Włoch. 
Tereszczenko wskazał na to, że Niemcy sta- 
rają się zizołować Rossyę od zachodu nie 
przez aneksyę, lecz przez pokojowe oddziele- 
nie jednostek politycznych, które jako go- 
spodarczo słabsze, grawitowałyby ku Niem- 
com. W ten sposób stworzyłyby Niemcy 
wał, który odciąłby Rossyę od zachodu i 
odsunął od nich niebezpieczeństwo zj=dno- 
czenia się Rossyj z państwami zachodniemi. 
Niemcy starają się okupowane obszary ros- 
syjskie zizołlować w ten sposób, aby wpływ 
ich pozostał tam nadał i po wojnie i służył 
im za pod:tawę przeciwko Rossyi. Być może, 
że osiągną w tyra kierunku sukces, ale na 
ogół poniosą klęskę. W Polsce występują 
Niemcy daleko mniej stanowczo, aniżeli na 
Litwie i w Kurlandyi, które są gospodarczo 
słabsze. W Kurlandyi wypracowują już Niemcy 
plan gospodarczy swojej kolonizacyi, za po- 
mocą której wynagrodziliby swoich żołnierzy 
za poniasione trudy wojenne. Tu jednak musi 
Rossya stanowczo oświadczyć, że nie pozwoli 
na zabranie sobie wyjścia do morza wolnego 
od lodów (żywe oklaski). Tereszczenko oświad- 
czył następnie, że orzypadkawe strategiczna 
zwycięstwa nieprzyjaciół nie mogą rozstrzy 
gać o tem, czy ten, lub ów kraj jest do po- 
konania, lub nie, Mowca rozumie bardzo do- 
brze dążenie Niemiec do wywołania niezgody 
pomiędzy państwami eutanty i osiągnięcia 
w ten łatwy sposób zakończenia wojny, Z8- 
nim przykra sytuscya, w której się znajdują, 
wystąpi jasno przed oczyma całego Świata. 
Obawy, by sojusznicy wykorzystali niepo- 
rządki panujące w Rossyi, aby na nią zrzu- 
cić cały ciężar wojny, są nieuzasadnione. Urzę- 
dowe koła sojuszników oświadczyły kilka- 
krotnie, że wojna jest dla państw ententy 
całością jedną i niepodzielną, w której rola 
Rossyi jest bardzo poważną. Musimy tedy 
wojnę prowadzić w dalszym ciagu w ścisłym 
związku z naszymi sojusznikami i razem 
z nimi pracować w sprawie wojny i pokoju. 
Na konferencyi paryskiej będzie rozważana 
także kwestya obrony i jednolitości działa- 
nia, ponadto ustali się z pewnością punkta 
widzenia, które w ogólnych zarysach wskażą 
na koniec wojny. Rossya na tej konferencji 
przedstawi się jako jednolitość. Tereszczenko 
powitał następnia instrukcye dla demokracji 
rossyjskiej, jako pierwszą próbę ustalenia 
konkretnych formuł, sądził jednak, że ta 
próba nie jest dla Rossyi zbyt szczęśliwa. 
Jeżeli — powiada mowca będziemy 
w dalszym ciągu postępować drogą, którą 
wskazują nam te instrukcye, z pewno- 
ścią zasłużymy na naganę przyszłych poko- 
leń, I dlatego mówić musimy na konferen- 
cyi nietylko o tych sprawach, które tyczą się 
pokoju, ale także i o tych, które zapewnią 
interesom rossyjskira bezpieczeństwo i umo- : 
żliwią nienaruszalność jej obszaru tudzież | 
rozwoju ku północy i ku południowi. : 


Parlament ukończył obrady nad obroną 
narodową, bez uchwalenia któregokolwiek z 
przedłożonych pięciu porządków dziennych. 
Tylko jeden porządek dzienny, zapropcnowany 
w umiarkowanej redakeyi, został przyjęty 141 
głosami przeciw 183 głosom, późaiej jednak 
i ten porządek dzienny został odrzusony w 
imiernem głosowaniu 189 głosami, przeciw- 
ko 185. Następnie rozpoczęła Się rozprawa 
nad oświadczeniem Tereszczeżki. 

Miliukow przemawiał wśród wielkiej 
wrzawy. Zgadza oQ się na zapśirywanie mi- 
nistra, że polityka zagraniczna i obrona kra- 
ju są ściśle z soba związane, Chcąć je obie 
dob.ze poprowadzić, trzeba koniecznie przy- 
wrócić w wojsku karuość, usunąć zamęt w 
kraju i utworzyć silnę władzę, która byłaby 
zdolna nietylko do wydzwania odezw, lecz 
także do czynów. 

Mowca zgadza sią ua polityczne sądy 
rozjemcze, na zmaiejszenia zbrojeń i na par- 
lameatarną kontrolę nad dyplomacja, tak 
jednak, aby ta kontrola nie prowadziła do 
jawnej zdrady, jak n. p. do żądania natych- 
miastowego ogloszenia tajnych układów. Go- 
dzi się na formułę co do prawa narodów do 
rozstrzygania swego przyszłego losu, ale nie 
w formie takiej, jak to pojmuje skrajna 
lewica. 

W sprawie wskazówek Rady r. ż. dla 
przedstawiciela jej zagranicą, Miliuków po- 
wiedział, że dokument ten powtarza zasady 
manifestu sztokholmskiego, ale je utopijnia 
przesadza, a to z korzyścią dla interesów 
Niemiec. (Gwałtowna wrzawa). Tylko marzy- 
ciele mogą mniemać, że droga do pokoju 
prowadzi nie przez zwycięstwo, lecz przez 
bunt mas robotniczych i zamierzone rozruchy 
w armii, Ubolewać należy, że ta teorya þol- 
szewicka opanowała marzycielstwo polityczne 
za granicą i w Rossyi. Hasła te są w ja- 
skrawej sprzeczności z wymagxniami życia. 
Dlatego dyplomaci rossyjscy nie chcąc po- 
paść w tę sprzeczność, niejednokrotnie zmu- 
szeai są do obłudy, jak to ma miejsca we 
wskazówkach, udzielonych Skobelewowi. Z 
chwilą ogłoszenia tego dokumentu stało się 
jasnem, że przedstawiciele demokracyi ros. 
na konforencyi paryskiej stauą w Sprzeczno- 
ści z kierownikiam urzędowej rossyjskiej po- 
lityki zagranicznej, Nie dziw więc, że soju- 
sznicy nie rozumieją, dlaczego jedzie do nich 
Skobelaw. 

Mowca szczegółowo analizował owe 
wskazówki, składające się z trojakich myśli: 
pacyfistycznych, skandynawsko-holenderskich 
i myśli R.R. Z (Krytykę tə przerywano kil- 
kakrotnie protestami, tak, że przewodniczący 
z trudem tylko zdołał utrzymać porządek). 
Ważas część tych wskazówek jest owiana 
duchem antirossyjskim. w szczególności część, 
zajmująca się swobodnym rozwojem naro- 
dów, posuwająca się nawet do politycznego 
rozdziała ich od Rossyi, Sprawę Alzacyi i 
Lotaryngii i Belgii w tych wskazówkach ro- 
związano na korzyść Niemiec, sprawę serbską 
w duchu anstrysckim. Pytam się, jak przed- 
stawiciele domokracyi ross. będą mogli na 
tej konferencyi zasiadać obok przedstawiciela 
rządu bez uszczerbku powagi Rossyi. 

Plan owego dokumentu zneutralizuwa- 
nia cieśnin zmusiłby Rossvę do utrzymywa- 
niu silniejszej niż dotąd floty i urzadzsnia 
bardzo kosztownej obrony na całem wybrze- 
żu morza Czarnego, Interesy Rossi na po- 
iudniu jedynie tylka wówczus byłyby zabez- 
pieczone, jeżsliby Rossya miała kontrolę woj- 
skową nad cieśninami. 

Milinkow zakończył słowy: Demokracya 
nietylko nia chee nie zrobić dla dobrego re- 
grezentowania interesów rossyjskich w Pa- 
ryżu, lecz przeciwnie proponuje pogorszenie 
naszego położenia. Ni« powinniśmy chluhić 
się wobae sojnszaików wyższością nasza de- 
moxraty:zną, nio powianiśimy dawać im nauk, 
bo oni mogą zrzec się ich, owszem, chylimy 
się z szacunkiem przed Franeyą i Anglią, 
które po 8-letnich wysiłkach ich ludności na 
polach bitew zbierają obfite żniwo, przed 
Serbią i Rumunią, jakoteż przed Włochami, 
które obeenie znoszą cios, zadany przez wro- 
ga, wreszeie przed nowym, świeżym, a sil- 
nym sojusznikiem, Ameryką, która wysyła do 
Europy waleczne zastępy żołnierzy. 

(Cała prawica i sześć lewicy powstaje 
z miejsc, zwraca się do loży dyplomatów i 
urządza wielką owacyę przedstawicielom 
państw koalieyij). . 

Władze finlandzkie wzbraniają 
się współdziałać z rossyjskimi orga- 
nami rządowymi przy ewakucyi. Na za- 
rządzenie rządu prowizorycznego oddano Pe- 
tersburg, Kronsztad i całą Finlandyę pod 
rozkszy generalnego komendanta frontu pół- 
nocnego. 

Według najnowszych wiadomości, e w a- 
kuowali Niemcy półwysep Werder. 
W umiarkowanych kołach wojskowych tłu- 
maczą spokój, który nastąpił na widowni 
woejennsj bałtyckiej tem, że Niemcy zamie- 
rzają na wyspach Oesel i Dagó stworzyć so- 
bie stałą podstawę operacyjną, aby zdobyć 
port Rewel. 

Zwołany na dzień 2 b. m. ogólny kon- 
gres Rady robotniczo-żołnierskiej 
z całej Rossyi, został odroczony do 7 b. m, 


á 


Ze względu na nieustające pogłoski, że żeństwo w kościele św. Mikołaja odprawi ks. 


maksymaliśeci planują na 
zbrojną akcyę, aby zdobyć dla siebie władzę, 
wysłała petersburska Rada robotniezo-żoł- 
nierska odezwę, w której upomina wszyst- 
kich, aby nie dali się sprowokować i aby 
nie zakłócono spokoju. Równocześnie zaka- 
zuje Rada robotniczo - żołnierska robotnikom 
pracującym w warstatach i fabrykach wyda- 
wania komukolwiek bez pozwolenia Rady, ka- 
rabinów lub innej broni, 

Z tych samych powodów, guberna- 
tor wojskowy wPetersburgu zarzą- 
dził nadzwyczajne środki celem u- 
trzymania porządku i kazał załodze stołe- 
cznej, by sprężyście pomagała władzom cy- 
wilnym i milicyi, oraz, by uniemożliwiła 
wszelkie demonstracye. W ciągu dnia wczo- 
rajszego rząd otrzymał wiele telegramów 
protestujących przeciw zamierzonemu rucho- 
wi bolszewików. Tegoż dnia przybyły od- 
działy załogi petersburskiej samochodami 
pancernymi przed sztab generalny peters- 
burskiego okręgu wojskowego i oświadezyły 
gotowość użyczenia pomocy rządowi. | 

Dzienniki finlandzkie wymieniają pre- 
zydenta Senatu Svinhavuda jako pre- 
zydenta przyszłej rep ubliki fin- 
landzkiej. 

Prokurator kijowskiego trybunału za- 
wiadomił rząd, że Rada i sekretaryat gene- 
ralny Ukrainy tworzą osobne wojsko 
z kozaków ukraińskich, 

W odpowiedzi na coraz silniej wystę- 
pujące dążności separatystyczne 
generalnego sekretarza ukraiń- 
skiego postanowił rząd tymczasowy, jako 
pierwsze zarządzenie przeciwdziałające, ode- 
brać Ukrainie wszystkie zasiłki pieniężne na 
koszta administracyjne, które dotychczas o- 
trzymy wała. 

Walne zgromadzenie wysłan ników 
związków żołnierzy frontu północnego 
powzięło następującą uchwałę : Ponieważ 
obrona Petersburga jest ściśle związana z ca- 
łym frontem, przeto załoga stolicy nie może 
sama rozstrzygać o sprawach obrony Peters- 
burga, Dlatego zgromadzenie zawiadamia 
Radę rob.-żołnierską w Petersburgu, że wszel- 
kie uchwały żołnierzy, iż załoga niema ustą- 
pié ze stolicy, potępia ostro i że uchwały 
takie nie będą uznane. | 

Rozporządzenie rządu zabrania zarzą- 
dom fabryk i warstatów nakładania kar pie- 
niężnych na robotników. Funkeyonaryu- 
sze kolei zabajkalskiej i amurskiej 
zastrejkowali. a 

Według Biura Reutera, Kore ńskij 
miał oświadczyć w rozmowie z petersbur- 
skim korespondentem Associated Press, że 
Rossya jest wyczerpana i ma pra- 


wo żądać, aby jej sojusznicy po- 
nosili w dalszym ciągu ciężar 
wojny. 


i ANETA 
KRONIKA. 


Lwów, 3 listopada 1917. 


Prospekt i warunki sub- 
skrypcyi VII. austryaciej po- 
życzki wojennej ogłoszone są 
w „Dzienniku urzędowym“ dzi- 
siejszego numeru „Gazety Lwow- 
skiej“. 


Kalendarz. 

Niedziela (4 listopada): 

N. 23 po św. Karola Bor. — N, 22 po 
S. Hł. 5 Awerkya. — Mściwoja. 

Wschód słońca o godzinie 6 20 rano, za- 
chód 8'58 po południu. 

Poniedziałek (5 listopada): 

Elżbiety m. — Jakowa ap. — 
mira bł. 

Wschód słońca o godzinie 6:21 rano, za- 
chód słońca o godzinie 3:56 po południu. 

Temperatura o godzinie 1% w południe 


+ 7 Cel 


Sławo- 


— Imieniny Najj. Pana. Z okazji 
jutrzejszego dnia Imienin Najj. Pana Cesarza 
Karola I., odbędą się o godzinie 9 przed połu- 
dniem, uroczyste nabożeństwa we wszystkich 
kościołach i świątyniach lwowskich. W kate- 
drze łacińskiej Mszę św. odprawi JE. ks. Arcy- 
biskup dr. Bilezewski. 

— JE. P. Namiestnik generał puł- 
kownik Karol hr. Huyn w towarzystwie 
adjutanta rotmistrza hr. Schaaffgotscha i komi- 
sarza powiatowego dr. Gałuszki odjechał wczo- 
raj wieczorem do Krakowa. 

— Z Uniwersytetu. P. Kazimierz Mur- 
dzieński, rodem z Krakowa, otrzymał w Uni- 
wersytecie J.giellońskim stopień doktora praw. 

— Otwarcie uniwersyteckiego roku 
szkolnego odbędzie się we wtorek 6 b. m. o 
godzinie Q przed południem, Uroczyste nabo- 


7 b. m.|! Arcybiskup dr. Bilczewski. 


— [nierwencya m. Rady gospodar- 


czej w sprawach aprowizacyjnych Lwowa. 
Jak już donieśliśmy, na podstawie uchwały 
miejskiej Rady gospodarczej, wyjechał do Wie- 
dnia członek Rady przyboczuej prof, dr. Mar- 
celi Chlamtacz, aby u władz kompetentnych in- 
terweniować na rzecz polepszenia stosunków 
aprowizacyjnych Lwowa. Prof. dr. Chłamtacz 
był kolejno przyjęty przez P. Prezydenta Mini- 
strów dr. Seidlera, P. Ministra wyżywienia Hö- 
fera i P. Ministra Galieyi Twardowskiego i 
przedstawił postulaty miasta. Między innemi, 
omawiano sprawę zaopatrzenia m. Lwowa w 
mąkę, ziemniaki i cukier. 


— Nowa miejska chłodzarnia mięsa. 


Na ostatnich obradach magistrątu zadecydowa- 
no budowę nowej chłodzarni mięsa. Chłodzar- 
nia, która wybudowana będzie kosztem około 
miliona koron, stanie na gruntach obok rzeźni 


miejskiej na Gabryelówce. Zarząd miasta za- 


mierza zakupić większą ilość bydła i nieroga- 


cizny i przechować mięso w specyalnych chło- 


dzarniach. 


— Biuro wywiadowcze o przebywa- 


jących za granicą. Ministerstwo spraw za- 
granicznych utworzyło dla wywiadów o 080- 
bach cywilnych, przebywających poza granica- 
mi Państwa, osobne biuro pod nazwą: „Aus- 
kunftstelle über Zivilpersonen im Ausland“. 
Biuro to znajduje się w Wiedniu I. Fibendor- 
fersstr. 5; wyjednywa wiadomości o losie osób 


cywilnych przebywających w państwach za- 
przyjaźnionych, neutralnych i nieprzyjacielskich, 
tudzież pośredniczy w dostarczaniu wzajemnych 
zwięzłych wiadomości o stosunkach osobistych 
i familijnyeh osób rozdzielonych. 

— Wiadomości wojenne. Z dniem 15 
listopada b. r., ukaże się pod redakcyą Br. 
Wrońskiego, pierwszy numer Wiadomości wo- 
jennych, które zawierać będą wszelkie urzę 
dowe informacye i ważniejsze wiadomości, odno- 


szące się do spraw jeńców. Wydawnictwo to, 


powinno zainteresować szersze koła pnbliczne- 
ści, gdyż w kraju naszym mało jest chyba ro- 
dzin, któreby kogoś z bliższych lub dalszych 
krewnych nie miały w niewoli. Wszelkie po- 
stanowienia, odnoszące się do sprawy wymiany 


jeńców, będzie się redakcya starała jaknaj- 


rychlej komunikować publiczności. 

Mamy niepłonną nadzieję, że wydawni- 
ctwo to rozejdzie się w najszerszych kołach 
publiczności. Dochód uzyskany ze sprzedaży 
tego pisma, po pokryciu kosztów, będzie obró- 
cony na cele Tow. Czerwonego Krzyża, (ena 
numeru pojedynczego 20 hal. Abonament kwar- 
talny 60 bal. Abonament półroczny 1 kor. 20 
hal. Do nibycia w Adminietracyi Wiadomości 


wojennych we Lwowie ul. Piekarska 1 a. da- 
lej: w Krakowie w Binrze Sekeyi Wywiadow- 


czej kraj. Stow. Czerw. Krzyża. Basztowa 8, 


oraz w poszczególnych trafikach. 

— Warty na mydło. Magistrat rozdał 
wczoraj karty na mydło, oznaczające dokładnie 
ilość miesięczną proszku lub mydła, przypada- 
jaca na jedną osobę. 

— Ochrona grobów poległych boha- 
terów. Komitet pań, który zajął się zorgani- 
zowaniem zbiórki na rzecz ochrony grobów po- 
ległych bohaterów, pracował przez trzy ostatnie 
dni nad przysporzeniem funduszów na cel po- 
wyższy. Zbiórki dokonywano na ulicach miasta 
i w lokalach publicznych — wszędzie płynęły 
obficie datki do puszek, z któremi snuły się po 
ulicach znane ze swej gorliwości na cele pu- 
bliczne panie wowskie. Jakkolwiek nie ma do- 
tąd dokładnego zestawienia cyfrowego, przypu 
szczać przecie na pewne należy, że trzy dni 
zbiórki na ochronę grobów bohaterów przyspo- 
rzą, jak zwykle we Lwowie, pokaźną sumę. 

t Mieczysław Onyszkiewicz, członek 
Wydziału krajowego, długoletni poseł, zmarł 
onegdaj — jak już wczoraj donieśliśmy w te- 
legramie — w Krakowie. Š. p. Onyszkiewicz 
był przez długi szereg lat kierownikiem de- 
partamentu Wydziału krajowego dla spraw 
szkolnych, stypendyjnych, fundacyjnych i gmin- 
nych. Odnośnie do spraw szkolnych śp. Zmarły 
był szczagólnie gorliwym ich orędownikiem. 
Za czasów jego urzędowania przeprowadzona 
reorganizacyę szkół, a równocześnie w wyso- 
kim stopniu wzrosła ilość fundacyj stypendyj- 
nych i dobroczynnych, poświęconych  kształce- 
niu młodzieży różnych zakładów naukowych. 
Śp. Onyszkiewicz był też referentem Wydziału 
krajowego dla spraw Ossolineum i Zakładu 
wychowawczego w Drohowyżu. 

Wydział krajowy na wiadomość o śmier- 
ci Śp. Mieczysława Onyszkiewicza, złożył kon- 
doiencyę Rodzinie i wysłał delegacyę na po- 
grzeb, złożoną z członków Wydziału krajowe- 
go dr. Tadeusza Pilata, dr. Bernadzikowskiego 
oraz radeę Stanisława Teodorowicza, jako dele- 
gata grona urzędników Wydziału. Nadto zwią- 
zek urzędników Wydziału krajowego delegował 
sekretarza p. Bełzę-Ostrowskiego. 
Na znak żałoby, z gmachu sejmowego 
powiewa czarna flaga. 

Pogrzeb śp. Onyszkiewicza odbył się w 
Krakowie dzisiaj popołudniu. 


+4 Emilian Baczewski, syn pp. Henry 


kostwa, słuchacz medycyny, zmarł d. 19 z. m 
w szpitalu polowym nad Isonzem. 


Ś. p. Emilian rokował jak najpiękniejsze 
nadzieje. Obdarzony wielkiemi zdolnościami, łą- 
czył z niemi wcześnie poważny pogląd na ży- 
cie, Oddawał się obowiązkom gorliwie i su- 
miennie isposobił się do przyszłych swych za- 
dań. Byłby też niezawodnie przysporzył wiele 
chluby rodzinie a pożytku społeczeństwu. 

Wojna zaskoczyła ś. p. Emiliana wśród 
studyów medycznych, którym oddawał się z 0- 
gromnem zamiłowaniem. Niestety, nie chciała 
Opatrzność, by ogrom pracy, jaki włożył w te 
studya, rozwinął się i wydał owoce. 

Ciężko nad wyraz dotkniętym rodzieom 
towarzyszy ogólne współczucie. 

— Dyżury nocne na pogotowiu ra- 
tunkowem. Z dniem wczorajszym działalność 
pogotowia ratunkowego ogranicza się tylko do 
pory dziennej; po godz. 9 wieczorem lokal po- 
gotowia jest zamknięty, karetki sanitarne od 
tej godziny nie wyjeżdżają, do nagłych nawet 
wypadków. Towarzystwo ratunkowe długo wal- 
czyć musiało o fnndusze, aby tę tak bardzo 
humanitarną instytueyę podtrzymać i niedozwo- 
lié na ograniczenie służby i wyjazdów w na- 
głych wypadkach. W ostatnich czasach jednak, 
% powodu braku odpowiednich funduszów, za- 
rząd Towarzystwa ratunkowego zmuszony był 
ograniczyć działalnosć pogotowia wyłącznie do 
pory dziennej. 

Ponieważ jednak niemal każdej nocy wy- 
darzają się nagłe wypadki, które wymagają 
szybkiej pomocy lekarskiej, kompetentne czyn- 
niki poczyniły starania, aby nowo uzyskać od- 
powiednie fundusze na zaprowadzenie nieusta- 
jących dyżurów pogotowia ratunkowego i umo- 
żliwić mieszkańcom miasta dalsze korzystanie 
z pomocy lekarskiej w porze nocnej. 

— Skonfiskowane towary. W ostatnich 
dniach policya lwowska przeprowadziła cały 
szereg rewizyj w podejrzanych składach i ma- 
gazynach, szukając Za środkami żywności i in- 
nymi arty nłami, które nagle znikły z rynku 
zbytu. a dziś są jedynie do nabycia u poką- 
tnych handlarzy, pobierających wysokie sumy. 
Wyniki tych rewizyj dały bardzo pomyślne 
rezultaty, a magazyny policyjne zapełniły się 
mnóstwem skonfiskowanych lub zakwestyono- 
wanych towarów i artykułów spożywczych. 
Wszystkie te rzeczy nie będą wydane osobom 
u których je znaleziono, lecz za pośrednictwem 
miejskiego zakładu aprowizacyjnego rozdzielone 
między sklepy miejskie celem publicznej roz- 
sprzedaży po cenach taryfy maksymalnoj. Część 
artykułów spożywczych i przedmiotów codzien- 
nego użytku, oddano konsumom do dyspozycji. 

— Elektrownia związkowa w Bory- 
sławiu. Grono techników i finansistów wygo- 
towała plan wybudowania wielkiej elektrowni 
w Borysławiu w ten sposób, aby do wytwa- 
rzania prądu mogły być użyte gazy kopalniane, 
a także siła wodna. Całe przedsiębiorstwo za- 
krojone jest na wielką skalę, gdyż obliczenia 
wykazały, że uzyskana w ten sposób siła prą- 
du, może być w przyszłości rozprowadzona 
przewodami na bardzo znaczue odległości. Tak- 
że gmina m. Lwowa przystępuje, jako akcyp- 
naryusz do Towarzystwa elektrowni związko wej 
w Borysławiu i do urzeczywistnienia planu bu- 
dowy przyczyni się znaczniejszą kwotą. 

— Kradzieże. Protokoły policyjne za- 


duszny, liczne wypadki kradzieży, popełnionych 
skich, W kilku wypadk ch przychwycono spraw- 


władz bezpieczeństwa. 

— Ogiəń piwniczny. Wczoraj Wieczo- 
rem wezwano straż pożarną na ul. Supińskiego, 
gdzie w domu pod l. 4 w jednej z piwnie wy- 
buchł pożar. Straż pożarna natychmiast ugasiła 
ogień, który powstał wskutek nieostrożnego ob- 
chodzenia się ze światłem. Ofiara płomieni pa- 
dła jedynie słoma i trochę drzewa. 

— Skok do Pełtwi. Długo poszukiwany 
sprawca licznych kradzieży i dezerter Maryan 
Goldberg dostał się wreszcie w ręce władz bez- 
pieczeństwa, Ale prowadzony przez żołnierzy 
policyjnych przez Kleparów zdecydował się na 
krok stanoweży. Oto przeskoczył balustradę mo- 
stu, idącego ponad Pełtwią i skoczył do wody, 
a potem korzystając z otwartego ujścia jednego 
z głównych kanałów, znikł w podziemnych 
krużgankach. Policya zarządziła pościg, który 
na razie nie wydał pomyślnego rezultatu. 


z Notatki ilrcko-tystycza 
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Repertnar Teatru Miejskloge. 


W sobotęo godzinie 7 wieczorem „Robert- 
Dyabeł*, opera w 5 aktach Mayerbeera. Wy- 
stęp Ewy Bandrowskiej, Ign. Manua | Ek 
Tarnawskiego. — W niedzielę o godzinie 3 po 
południu „Moralność pani Dulskiej“, Komedya 
w 3 aktach Gabryeli Zapolskiej. — W nie- 
dzielę o godzinie 7 wieczorem Uroczyste przed- 
stawienie ku uczezeniu rocznicy urodzin Najj. 
Pana Karola I. „Krysia leśniezanka*, operetka 
w 8 aktach Jerzego Jarno. Rezpocznie „Hymn 
ludowy" i „Apoteoza“, — W poniedziałek o 
godzinie 7 wieczorem „Carewiez*, sztuka w 3 


| aktach Gabryeli Zapolskiej, — We wtorek o go- , 


notowały w dzień Wszystkich Świętych i Za- 
w ścisku w tramwayach i na cmentarzach lwow- 


ców na gorącym uczynku i oddano w ręce 


dzinie 7 wieczorem „Boccacio“ opera komiczna 
w 3 aktach Fr. Souppego. — We środę o go- 
dzinie 7 wieczorem „Bal maskowy“, opera w 5 
aktach Verdiego. Występ Józefy Zacharskiej, 
Franciszka Freschla, Tad. Łoczyńskiego i Sta- 
nisłąwa Tarnawskiego. — We czwartek o go- 
dzinie 7 wieczorem „Róża Stambułu“, operetka 
w 3 aktach Leona Falla. — W Piątek o go- 
dzinie 7 wieczorem „Carewicz*, sztuka w 3 
aktach Gabryeli Zapolskiej, 


Biblioteka król stok m, Lwowa. 


Zarząd gminy m. Lwowa pragnąc umo- 
żliwić szerokiemu gronu badaczy i pracowni- 
ków naukowych wszechstronne studya nad 
dziejami i kulturą Lwowa, postanowił w 
myśl uchwały komisyi archiwalno-muzealnej 
z dnia 81 października 1917 r. połączyć 
znajdujące się w jego posiadaniu nader bo- 
gate, bo z górą kilkadziesiat tysięcy dzieł 
liczące zbiory biblioteczne w jedną całość 
pod nazwa „Biblioteka król. stoł. miasta 
Lwowa“, 

„  Bzeregiem dziesiątek lat tak fundusza- 
mi gminy, jak też i ofiarnością jej obywa- 
teli wzniesiona instytucya, na którą obok 
doborowej biblieteki archiwalnej złożyły się 
także cenne księgozbiory Ś. p. Maryaua Ga- 
walewicza, Władysława Łozińskiego i Eu- 
geniusza Barewicza, dążyć będzie wraz z pra- 
starem Archiwum miejskiem, Muzeum histo- 
rycznem m. Lwowa, Muzeum Narodowem 
im. króla Jana III, Miejskiem Muzeum Prze- 
mysłowem i Galeryą Narodową do wiernego 
i całkowitego odtworzenia obrazu dziejów 
naszego grodu i jego kulturalnego posłanni- 
ctwa na wschodnich kresach dawnej Rzeczy- 
pospolitej „polskiej. 

Przedstawiając osobno zakres i cele 
rozwojowe mowo powstałej instytucyi, wie- 
rzymy, że Społeczeństwo 4irodu naszego 
wspólną pracą i ofiarnością poprze dalsze 
nasze usiłowania i dźwignie doniosłe dzieło 
„Biblioteki król. stoł, m. Lwowa“, 


* 


0 Bibliotekę król. stoł. m. Lwowa. 


(Głos do bibliofilów i zbieraczy prywa- 
tnych, do towarzystw i instytucyj nauko- 
wych, kulturalnych, społecznych, do drukarń 
i księgarń lwowskich, do redakcyj, do auto- 
tów i wydawców lwowskich.) 

Połączone z zachowaniem swej indywi- 
duainej odrębności, a ofiarowane gminie m. 
Lwowa cenne księgozbiory prywatne ś, p. 
Maryana Gawalewicza i Eugeniusza Barewi- 
Cza wraz z doborową biblioteką parchiwalna 
po ś. p. Władysławie Łozińskim stały się 
siłą faktu poważnym zawiązkiem i trwałym 
fundamentem instytucyi, której miano po 
wieczna czasy : 

„Biblioteka król. stół, ra. Lwowa“. 

_Złożyły się ¿na tę bibliotekę wszelkie 
druki lwowskie minionych wieków, od naj- 
starszych zabytków oficyn rodu naszego 
począwszy; przyszłość zbierze i przechowa 
w niej różnorodną produkcyę umysłową spo- 
łeczeństwa lwowskiego, której wyrazem pra- 
ce naukowe, beletrystyka, broszury, druki 
ulotne, odezwy, obwieszczenia, afisze, czaso- 
pisma i dzienniki lwowskie, dzieła Lwowian 
drukowane gdzieindziej, wszelkie prace o 
Lwowiə polskie i obce. 

Biblioteka m. Lwowa jest i będzie 
skarbeem piśmiennictwa lwowskiego w jak 
najszerszym zakresie, zawiera i przechowa 
w mierze jak najbardziej wyczerpującej, ma- 
teryał do odtworzenia całkowitego obrazu 
myśli społeczeństwa lwowskiego o ile ia zo- 
stała uirwalona drukiem, 

Będzie też ona na przyszłość rajestro- 
wać najskrzętniej wszelkie przejawy pracy 
umysłowej innych narodowości i wyznań, 
wchodzących w skład mieszkańców Lwowa. 
, , Uczony w badaniach swych nad dzie- 
jami Lwowa, obok nieocenionych źródeł 
Archiwum miejskiego i pamiątek Muzeum 
historycznego, znajdzie pomoe nader inten- 
zywną w Bibliotece miejskiej, która ułatwi 
mu i uzupełni poszukiwania naukowe w 
„Pracowni Archiwum miejskiego“, dostarcza- 
jąc do dalszej pracy bogatych, wszechstron- 
nych materyałów. 

Zbiory Biblioteki miejskiej, po należy- 
tem skompletowaniu, posłużą za podstawę 
do ułożenia tak potrzebnej bibliografii dru- 
ków lwowskich, na którą oprócz prac wyda- 
nych osobno, złożą się także syntetyczne 
artykuły, publikowane w prasie lwowskiej. 

W tej myśli zwracamy się do całego 
społeczeństwa z gorącą prośbą o wspólną 
pracę nad dalszym rozwojem i wzbogaceniem 
księgozbioru miejskiego. 

Apelujemy przedewszystkiem do towa- 
rzystw i związków naukowych, kulturalnych, 
społecznych, aby użyczyły gminie miasta 
kompletów swoich wydawnictw; 

do bibliotek publicznych z prośbą o 
użyczenie dubletów leopolitanów; 

do kolekcyonerów prywatnych i biblio- 
filów, by za przykładem M. Gawalewicza i 


E. Barewicza ofiarnością swą przyczynili się 
do pomnożenia Biblioteki miejskiej ; 
do redakcyj dzienników i czasopism do 13, 
peryodycznych o numery bieżące i wedle mo- 
żności komplety ; 
do drukarń, księgarń i firm nakłado- 
wych, o wszelskie wydawnictwa, ukazujące 
się ich nakładem; 
do autorów lwowskich i całego społe- 
czeństwa zwracamy się w pałni ufności, że podniosły się z 5090 K na 32.372 K. 
myśl nasza, mająca na celu dobro ogółu, | Wiele światła na stosunki rzuca również 
wzbudzi żywa zajęcie się sprawą i dozna goT- | statystyka czynności Sądu rozjemczego. Wy- 
liwego poparcia. ! (0 nika z wiej, że w latach 1889—1912 wnie- 
Wspólna praca nad powiększeniem i; siono do Sądu rozjemezego ogółem 6.183 skarg, 
wzbogaceniem Biblioteki miejskiej powinna | które stoją do wydanych w tym czasie re- 
być jednem z najważniejszych zadań kultu- | zolucyi w liczbie 58.822 w stosunku 10'52 
ralnych społeczeństwa lwowskiego, obowiąz- | procent, 
kiem, z którego wobec przyszłych pokoleń | Po potrąceniu 38 spraw — niezała- 
jak najszezytniej wywiązać się należy. |twienych w roku 1912 — 6145 sk:rg zo- 
Nie waątpimy też, że społeczeństwo | stało załatwionych w latach powyższych w 
lwowskie, które okazywało zawsze tyle zro- | sposób następujący : 
zumienia dla zadań i celów kulturalnych, w 550 sprawach czyli 8'9 pre. ogółu 
przyjdzie Gminie z wydatną pomocą i po- | skarg cofnięto skargę; w 58 sprawach czyli 
prze ofiarnie jej usiłowania, zmierzającó do |0'9 pre. ogółu skarg Zakład uznal skargę ; 
pomnożenia dóbr kulturalnych Narodu. 2, spraw czyli po jka IR 
- : zAoiarnika | SÓD ugodowy; w sprawach czyli 2*7 pre. 
ron Ło. ad dnia 31 października M D z powodu przedawnienia 
i skargi; w 361 sprawach czyli 5'9 pre. od- 
Komisya archiwalno-muzealna : 


rzucono skargę z powodu niekompetencyi 
Dr Tadeusz Rutowski, Sądu rozjemczego; w 3.621 sprawach czyli 
przewodniczący. 


58:9 pre. ogółu skarg -e o w cało- 

; . ści rezolucye Zukładu; w sprawach czyli 
UAM EB 8*7 pre. zmieniono całkowicie rezolucye Za- 
Michał Łużecki, dr. Szczepan Mikolajski, 


kładu; w 747 sprawach czyli 12'8 pre. zmie- 
Stanisław Rachwał, Tadeusz Rybicki, Adam niono częściowo rezolucye Zakładu. Razem 
Schneider, Karol Sklepiński. 


biorstw z 1.988 do 7.184, a nowo zgłoszonych 


t opłaty wzrosły z 72.088 K na 396.800 K, a 

dopłaty z 50,346 K na 554.705. Dyety i ko- 
| szia podróży wynosiły w r. 1907 r. 8.067 K 
a w 1912 r. 31.715 K; remuneracya i płace 


było spraw takich 6:145. 

Po złiczeniu skarg cofniętych i odrzuco- 
nych, tudzież razolucyi Zakładu, zatwierdzo- 
nych w całości, okaże się, że Zakład w 4708 
sprawach, czyli 764 pre. ogółu skarg, utrzy- 
mał się w całości przy zaezepionych rezolu- 
cyach' 

Na skargi, wniesione do Sądu rozjem- 
czego, Zakład odpowiada zarzutami, które na 
podstawie aktów motywują słuszność rezolu- 
cyi, przez Zakład wydanych. Sąd rozjemczy 
zapomocą wstępnych audyedcyi przygotowa- 
wczych sprawdza wyłuszczone przez obie 
strony fakta i wyczerpawszy wszystkie środ- 
ki dowodowe w drodze rekwizycyi, zarządza 
wreszcie rozprawę ustna przed Sądem roz- 
jemczym we Lwowie, gdzie zastępca Zakładu 
na podstawie przygotowanego przez Sąd ma- 
teryału dowodowego, jużto popiera stanowi- 
sko pierwotna Zakładu, w zarzutach zajęte, 
już też rektyfikuje to stanowisko, jeżeli oka- 
że się, że Zakład przy wymiarze renty z0- 
stał niedokładnie poinformowany przez odno- 
śne organy o stanie sprawy, lub też, gdy w 
trakcie procesu zaszły takie okoliczności, 
które wywierają wpływ stanowczy na wymiar 
renty. 

Przy rozprawach ustnych w Sądzie roz- 
jemczym interweniował zawsze imieniem Za- 
kładu jego zastępca, zaś przy audyencyach 
przygotowawczych interweniował zastępca Za- 
kładu tylko wyjątkowo w sprawach ważnioj- 
szych lub bardzo zawiłych, gdzie ciągłe współ- 
działanie Zakładu z tokiem procesu, w ka- 
¿dem jego stadyum, było ze względu na in- 
teres Zakładu koniecznie wskazane. 

W dalszym ciągu sprawozdanie podaje 
zamknięcia rachunkowe za okres 1889 —1912, 
statystyczny obraz działalności Zakładu, kla- 
i przedsiębiorstw, urządzenia ochron- 
ne i t. d. 

Ne szczególną uwagę zasługuje rozdział, 
w„którym wyłuszezono pogląd na rozwój wa: 
żniejszych pojęć prawnych w ubezpiecze- 
niu od wypadków. Zarys historyczny Insty- 
tucyi przyozdobiono dwoma tablicami i por- 
tretami członków zarządu i wydziału admini- 
stracyjnego. 

Osobną część sprawozdania zajął Związek 
powiatowych Kas chorych w okręgu Zakładu 
ubezpieczenia robotników od wypadków we 
Lwowie — z ilustracyami przedstawiającemij 
baraki lwowskiego oddziału galic. Towarzy- 
stwa walki z gruźlicą w Hołosku wielkiem 
pawilon Związku ustawiony wśród tych ba- 
raków, a przedstawiony tu od strony połu- 
dniowej 1 północnej. 

Sześć tablic graficznych dołączonych do 
sprawozdania, wyraźnie stawia przed oczy 
rozwój Zakładu z różnych punktów widzenia 
przedstawiony. 

Już w sprawozdaniu z czynności Za 
pierwszy rok istnienia Zakładu zamieszczono, 
że „ożywiona korespondendencya istniejących 
w Austryi terytoryalnych Zakładów ubepie- 
czenia od wypadków w sprawach, obchodzą- 
cych w równej mierze wszystkie te Zakłady, 
doprowadziła do utworzenia Związku tychże 
Zakładów, do którego też Zakład lwowski 
przystąpił, W dwu Zgromadzeniach tegoż 
Związku, odbytych w dniach 8 i 9 lutego 1890 
1 w dniach 23, 25 i listopada 1890 w Wie- 
dniu, wziął lwowski Zakład udział przez de- 
legata swego. kierującego urzędnika p. Hen- 
ryka Lama; w drugiem zgromadzeniu ucze- 
stniczył również przewodniczący Zarządu, dr. 
W. Domaszewski. 

Według sprawozdania z czynności za 
1892 stosunek ten doznał jednak pewnej 
zmiany pod koniec roku 1892. Gdy miano- 
wicie Ministerstwo spraw wewnętrznych, wsku- 


Z 


Dwudziestopieciolecie 


ubezpieczeń robotników od wypadków. 


(1889 — 1914. Dwadzieścia pięć lat ubezpie- 
czenia robotników od wypadków. Sprawogda- 
nie jubileuszowe Zakładu ubezpieczenia robo- 
tników od wypadków dla Galicyi i Bukowiny 
we Lwowie orae Związku powiatowych Kas 
chorych w okregu Zakładu. Lwów 1917 — 
IV" str. 154, 6 tablic graficznych). 


II. Stosownie do celu instytucyi, w u- 
rządzeniu Zakładu dadzą się rozróżnić dwa 
główne, zasadnicze działy pracy. Jeden z nich 
ma za zadanie wykryć i ująć przedsiębior- 
stwa, podlegające obowiązkowi ubezpieczenia 
od wypadków, ustalić opłatę, przypadającą za 
ubezpieczenie osób, zatrudnionych w przed- 
siębiorstwach wspomnianych i opłatę nale- 
żną uzyskać, drugi zajmuje się stwierdzaniem 
wypadków, zachodzących w ubezpieczonych 
przedsiębiorstwach i ustalaniem wynagrodze- 
nia szkody, spowodowanej wypadkiem. 

Sprawozdanie szczegółowo kreśli urzą- 
dzenia administracyjne Zakładu w tych obu 
kierunkach. 


Sprawdzanie obliczeń w biurze, lub za 
pośrednictwem władz politycznych, okazało 
się już w pierwszych latach istnienia Zakładu 
niewystarczającem, w skutek czego wprowadzo- 
no naprzód instytucyę „delegatów* dla kon- 
troli nad przedsiębiorcami podlegającymi u- 
bezpieczeniu, następnie zaś przeistoczono ją 
w oddział inspektorski, który rozpoczął swe 
czynności definitywnie z dniem 1 kwietnia 
1897, 


Stałą siedzibą inspektorów jest Lwów. 
Od czasu do czasu podnosiły się wprawdzie 
głosy za eksponowaniem inspektorów na sta- 
łe w niektórych miastach, Zarząd jednak nie 
mógł się zdecydować na urzeczywistnienie 
tych żądań, zwłaszcza, że doświadczenia po- 
czynione w tym względzie przez resztę za- 
kładów terytoryalnych 6 rozwiniętym prze- 
myśle i dużych centrach fabrycznych, nie prze 
mawiały za takiem uregulowaniem sprawy. 

Czynność inspektorów natrafiała w po- 
czątkach na ogromne trudności. Uprzedzenie, 
żywione do instytucyi samej, okazywano tym 
funkcyonaryuszom tem więcej, że kontrolę 
zapisków, względnie obliczen uważano bar: 
dzo często za brak osobistego zaufania i po- 
dejrzenie o nierzetelność. Naodwrót broń i 
środki inspektorów, dla wykrycia prawdzi- 
wych sum zarobków, były bardzo szczupłe, 
przedsiębiorca bowiem i to tylko przemysło- 
wiec, obowiązany był jedynie do utrzymywa- 
nia spisu robotników przemysłowych. Jeżeli 
spisu takiego nie posiadał, inspektor mógł 
w przedsiębiorstwie nie znaleść żadnego zgo- 
ła środka kontroli obliczeń, gdyż brakło 
przepisu, któryby utrzymywanie zapisków 
takich nakazywał i przedsiębiorca O0porny 
mógł zupełnie bezkarnie udaremnić kontrolę 
przez zaprzeczenie, jakoby zapiski posiadał. 
) Korzystano też z tego w takiej mierze, 
iż Zakład w ostatnich czasach widział się 
zmuszonym oddawać sprawy, eo do których 
nie ulegało wątpliwości, że” przedsiębiorca 
rozmyśinie, celem ukrócenia dochodów Zar 
kładu, podawał nieprawdziwe szczegóły fa- 
ktyczne, prokuratoryom państwa celom karno- 
Sądowego ścigania za zbrodnię oszustwa. 


! przedsiębiorstw z 930 na 2.845. Nadto dawne ji wskutek petycyi, podpisanej przez inne Za- 
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W czasie ubiegłych lat 35, liczba in-, 
„spektorów, która w r. 1905 było 4, wzrosła | 
ilość dni spędzonych w podróży z! 
; 624 na 2.297, liczba zwiedzonych przedsię- | dzącemi, zostať założony, wzięło pod rozwagę 


tek interwencyi Związku Zakładów terytoryal- 
nych, który dla wymiany zdań i wspólnych 
obrad nad sprawami, ogół Zakładów obcho- 


macza do Próchnika, Maurycego Czoppa z 
Podkamienia do Uhnowa. 


Podróż hr. Czerniną 


Wiedeń, 3 listopada. W myśl planu 
ułożonego za pobytu sekretarza stanu Kühl- 
manna w Wiedniu P. Minister spraw zagra- 
nicznych hr. Ozernin d. 4 b. m. wieczorem 
pojedzie do Berlina, gdzie będzie konferował 
z kaaclerzem Hertlingiem. Wiadomo, że w 
kwietniu b. r. hr. Hertling, jako bawarski 
prezydent ministrów złożył wizytę na Dwo- 
rze wiedeńskim i był także u hr. Czernina., 


sprawę ustawniczego uregulowania Związku 


kłady terytoryalne, nawiązało z Ministerstwem 
sprawiedliwości rokowania w sprawie usta- 
nowienia centralnej instancyi dla Sadów 
rozjemczych, istniejących przy Zakładach u- 
bezpieczenia od wypadków, Zakład uważając. 
że przez to autonomia Zakładów ubezpiecze- 
nia, zagwarantowana ustawą o ubezpieczeniu 
robotników od wypadków, doznaćby musiała 
znacznegu uszczerbku, wystąpił ze Związku 
terytoryaluych Zakładów. 

Ustanowienie wyższej instancyi dla Sądów 
rozjemczych jeszcze dzisiaj czeka ustawiczne- 
go załatwienia, ponadto doświadczenie lat 
późniejszych wpłynęło także na pewną zmianę 
zapatrywania naszego na kwestyę nienaru- 
szalności wyroków Sądu rozjemczego. 

Gdy więc przyczyna wystąpienia ze 
Związku straciła na aktuaności, Zakład lwow- 
ski stał się napowrót jego członkiem i bio- 
rąc udziął w obradach i posiedzeniach Związku, 
odnosi dużo korzyści z doświadezenia reszty 
Zakładów terytoryalnych i współdziała z ni- 
mi n» polu rozbudowy ubezpieczenia socyal- 
nego. 

Szczegóły tej akcyi podaje Zakład te- 
rytoryalny w Gracu, jako spełniający obecnie 
agendy Związku. 

Wykaz kosztów sądu rozjemczego podaje 
wydatki sądu rozjemczego i remuneracy8 a36- 
sorów w r. 1897 na 38 K, a w r. 1912 na 
2291 K 10h. Razem wynosiły one dotąd od 
początku istnienia instytucyi 9781 K. 

Koszty lekarzy-rzeczoznawców urosły z6 
102 K rocznie na 6129 K; razem w ciągu 
ćwierćwiecza wyniosły 53.793 K 22 h. 

Koszty zastępstwa i podróży skarżących 
przedstawiały w r. 1912 sumę roczną 1800 
K; a wyniosły za cały czas istnienia Zakładu 
32.180 K. 

Koszty zastępstwa Zakładu wynosiły 
wogóle za cały okres 19580 K, z czego na 
r. 1912 przypadło 2200 K. 

Organizacya sądu rozjemczego dla Za- 
kładu lwowskiego opiera się Ściśle na roz- 
porządzeniu ministeryalnem z dnia 10 kwie- 
tnia 1889, 

Mianowicie sąd ten składa się z prze- 
wodniczącego, zawodowego sędziego, miano- 
wanego przez Ministra sprawiedliwości, oraz 
z czterech asesorów. Dwóch asesorów powo- 
łuje Minister spraw wewnętrznych z grona 
osób, technieznie wykształconych, jednego 
wybierają przedsiębiorcy-, jednego ubezpie- 
czeni-członkowie Zakładu. W ten sam sposób 
powołani, względnie wybierani bywają zastęp- 
cy asesorów. y 

Rozprawy sądu odbywają się w razie 
potrzeby. W lstach pierwszych, gdy skarg 
wpływało stosunkowo mało, rozprawy odby- 
wały się w zasadzie raz w miesiącu. W osta- 
tnich czasach, zwłaszeza od roku 1909, gdy 
wskutek częstego braku kompletu sądu z po- 
wodu niejawienia się asesorów, zaległe skargi 
doszły do stosunkowo ogromnej cyfry (627 
na 700 skarg wniesionych), przewodniczący 
sądu zarządzał rozprawy nawet dwukrotnie w 
tygodniu. Stać się to mogło tylko przy zna- 
cznem pomnożeniu liczby asesorów-zastępców, 
co nastąpiło w r. 1909 przez statutowe usta- 
nowienie 10 zastępców z grona przedsiębior- 
ców ityluż zastęptów z grona ubezpieczonych 
(zamiast pierwotnie 2, względnie 10 ogółem) 
W roku 19i1 także liczba asesorów - zastęp- 
ców, powołanych z ramienia rządowego, pod- 
niesioną została z 2, względnie 4 do 20. 

Sąd rozjemczy urzęduje w gmachu e. k. 
sądu krajowego dla spraw cywilnych we 
Lwowie. F 


Przesilenie Kanclerskie w Niemczech. 


Berlin, 3 listopada. Cesarz Wilhelm 
zwolnił Kanclerza dr. Michaelisa na jego 
wniosek z urzędu Kanclerza, pruskiego pre- 
zydenta ministrów i pruskiego mibistra spraw 
zagranicznych, nadając mu przytem łańcuch 
do wielkiego krzyża orderu Czerwonego Or- 
ła, oraz zamianował następcą jego na tych 
urzędach bawarskiego ministra hr. Hertlinga, 

Berlin, 3 listopada, Jak podnoszą 
wszystkie niemal dzienniki, zamianowanie hr. 
Hertlinga Kanclerzem Rzeszy, jest faktem 
bardzo znamiennym i musi być uważane za 
punkt zwrotny w wewnętrznej polityce Nie- 
miec. Hr. Hertling obejmuje urząd Kanele- 
rza po przeprowadzenia rokowań ze stron- 
nictwami, a więc opierające się o zasady wy- 
tyczne wszystkich tych stronnictw. 

Monachium, 3 listopada. Korr. Hoff- 
mann ogłasza telegramy, wymienione między 
hr. Hertlingiem a królem bawarskim, w któ. 
rych hr, Hertling oświadcza, że przyjmuje 
powołanie na Kanclerza Rzeszy, a król przy- 
zwala na ustąpienie jego z urzędu bawarskie- 
go ministra. 


Sensacyjna pogłoska o wywiezieniu 
rodziny carskiej. 


Kopenhaga, 3 listopada. Oficyalny or- 
gan Rady robotnicza d o7n Pakiej Bra 
przynosi sensacyjną wiadomość, że w Peters- 
burgu obiega pogłoska, iż misya amerykań- 
ska, która niedawno zwiedzała Rossyę, a po- 
tem specyalnym pociągiem amerykańskim 
Czerwonego Krzyża wyjechała przez Włady- 
pk p, e e ze sobą rodzinę 
carską z Tobolska, celem ewiezienia jej 
pad przewiezienia jej 

Rada robotniezo-żołnierska wysłała oso- 


bną komisyę na Syberyę, celem natychmia- 
stowego zbadania tej sprawy. 


Zmiany w ministerstwie bawarskiem. 


Monachium, 3 listopada, Król powie- 
rzył ministrowi Thelemannowi do czasu ob- 
sadzenia urzędu ministra domu królewskiego 
i spraw zagranicznych przewodnictwo w Ra- 
dzie ministrów, a radey stanu Lónzlowi kie- 
rownictwo ministerstwa domu królewskiego 
i spraw zagranicznych. 


Depesze premiera włoskiego. 


Lugano, 3 listopada. Premier Orlando 
wystosował do prezydenta Wilsona, Lloyda 
Georgea i Painlevego depesze, w których 
wyraża sympatyę i zaufanie w solidarność 
oraz zapewnia o stałości Włoch, i 


Komunikat bulgarski, 


Sofia, 3 listopada. Front macedoński : 
W nocy na 2 b. m. francuskie oddziały pró- 
bowały atakować nasze stanowiska między 
Dshowem a Brasindolem, ale je odparto 
przyczem poniosły one znaczne straty. Tak 
samo kilka silnych patroli nieprzyjacielskich 
aa ię doni yeb stanowisk mię- 

ziorami, po obropol i 
Strumg, gópsito ogniem. pe SEE 
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Atak powietrzny na Londyn 
i okolicę. 

Berlin, 3 listopada, Urzędowo: Jedna 
2 naszych eskadr boobs ah zaatakowała 
w nocy na 1 b. m. siłnie i skutecznie bom- 
bawi cele wojskowe w śródmieściu Londynu 
oraz w miastach portowych Grewes, Hatham 
Ramsgate, Margate i Dowrze. W Londynie, 
Hatham i Ramsgate wybuchły wielkie po- 
Żary. Inna eskadra bombowa zaatakowała 
twierdzę i zakłady dokowe w Dunkierce i 
cele wojskowe za frontem famandzkim i 
wywołała wiele eksplozyi i pożarów. Wszy- 
stkie samoloty wróciły, 


Najj. Pan w Reichenau. 
Wiedeń, 3 listopada, Najj. Pan przybył 

na krótki czas do Reichenau, celem załatwie- 
nia spraw państwowych. Monarcha przyjął 
na osobnych posłuchaniach P. Prezydenta 
Ministrów Seidlera, Prezydenta wspólnego 
wydziału wyżywienia generał - majora Land- 
wehra i pruskiego generał-majora Oramona. 


Najwyższe uznanie i odznaczenie. 


Wiedeń, 3 listopada. Kwatera praso- 
wa: Najj. Pan wyraził Najwyższe uznanie 
pochwalne szefowi sztabu generalnego g8ne- 
rałowi piechoty Arzowi i wręczył mu 030- 
biście odznaczenie. Szefowi oddziału Opora- 
cyjnego gen. majorowi br. Waldstätten Mo- 
narcha nadał krzyż komandorski orderu Le- 
opolda z mieczami. 


Ruzskij i Brusiłow. 


Petersburg, 3 listopada. Dzienniki do- 
noszą, że rząd zastanawia się nad ponownem 
powierzeniem naczelnego dowództwa Ruzskie- 
mu i Brusiłowowi. 


Nowy gabinet hiszpański. 


, Madryt, 3 listopada. (Havas). Mara nie 
przyjął polecenie utworzenia gabinetu. Król 
powołał znowu Garcię Prietę. 


Przeniesienia. 


Wiedeń, 3 listopada. Wiener Zig. o- 
głasza: P. Minister sprawiedliwości prze- 
niósł notaryuszy : Emila Szołginię ze Ska- 
łatu do Skolego, Marcelego Raxera z Tłu- 
stego do Sanoka, Emila Mtllera z Tłu- 


Odpowiedzialny redaktor : 
ADAM KRECHQWIEGKL 
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-- Licytacye. 
L. 1379 (5231) 


Centrala generatorów z rusztami ruchomymi 
do wytwarzania gazów z węgla i urządzenie 
do uzyskiwania produktów ubocznych przy 
c. k. Fabryce olejów mineralnych 
w lirohobyczu. 


C. k. Ministerstwo robót publicznych 
zamierza oddać w drodze przetargu publi- 
cznego : 

A. Dostawę i wystawienie jednej kom- 
pletnej centrali generatorów o sprawności 
w 24 godzinach 1800—2000 cetnarów metr. 
węgla koksującego sip, bogatego w popiół, 
oraz łatwo wydzielającego żuzel, wraz z wszyst- 
kiemi przynależytościami, a mianowicie ko- 
morami do zbierania popiołu, szezelnemi za- 
mknięciami, maszynami popędowemi, trans- 
misyami, motorami elektr., wentylatorami 
it. p. Mechaniczne urządzenie dla wyłado- 
wywanra transportu węgla, jak również me- 
chaniczne urządzenie dla zasilania generato- 
rów węglem, mechaniczne odprowadzanie po- 
piołu, przewody gazowe, parowe i powietrzne 
wraz z wszystkiemi przynależytościami i wen- 
tylami; hala dla | mł kotły dla po- 
trzebnej pary i t. 

B. Dostawa i A urządzeń do 
wyzyskiwania produktów ubocznych. 

Powyższe dostawy i roboty mogą być 
oferowane pojedynczo wedle grupy A. i B. 
albo też można wnosić oferty na oba urzą- 
dzenia razem, w każdym razie należy oferty 
opatrzyć wymaganemi szkieami projektów, 
dokładnie oznaczonymi w skali, w których 
uwidocznionemi być muszą potrzebne pod- 
murowania i roboty murarskie, celem rozpi- 
sania ofertowego na roboty budowlane na 
podstawie tychże szkiców. Również jest wy- 
maganem: zupełna dostawa wszystkich części 
składowych i przynależytości, jak również 
części zapasowych, oraz wystawienie budowy 
na miejscu, oddanie urządzeń w stanie goto- 
wym do ruchu dyrekcyi fabrycznej i wre- 
szcie puszezenie tychże w rueh. 

Oferty opieczętowane i zaopatrzone na- 
pisem: „Oferta na centralę generatorów zru- 
sztami ruchomymi“ (Drehrostgeneratorenzen- 
trale) należy wnosić do dnia 15 grudnia b. r, 
do godz. IŻ w poł. w Ministerstwie robót 
publicznych, (Departament XVII. b) Wiedeń, 
IX. Porzellangasse 388. W otwarciu ofert, 
które odbędzie się tego samego dnia mogą 
brać udział oferenci osobiście względnie ich 
upełnomocnieni zastępcy. Wadyum nie na- 
leży składać, natomiast wymagana jest 5 pre. 
kaucya od ceny dostawy. Za wypracowanie 
oferty nie zwraca się żadnych kosztów. O wy- 
niku zostaną oferenci listownie zawiadomieni. 

Ministerstwo zastrzega sobie prawo do- 
wolnego rozstrzygania o przyjęciu, lub nie- 
przyjęciu przedłożonych ofert, bez zobowią- 
zywania się względem ofert najniższych, jak 
również prawo w oddawaniu ofert grupami, 
lub w całości. 

Nabywca obowiązany jest opiekować 
się robotnikami, zajętymi przy robocie, przy 
urządzaniu, jak również przy  puszczaniu 
w ruch. Zakres działania nabywcy w tym 
kierunku objęty jest $ 11, punkt 10, it. a) 
i b) rozp. Ministerstwa z dnia 8 kwietnia 
1909, Dz. u. p. Nr. 61. 

Oferty mają oprócz ceny obejmować: 
daty dotyczące trwałości i zakresu gwaran- 
cyi, jak również warunki płatności. Z na- 
bywcą zostanie zawarta umowa. 

Celem poznania wartości węgla, który 
ma być użyty do gazowania w generatorach 
można zażądać przeciętnej próbki (5 kgr.) 
w c. k, Dyrekcyi kopalni węgla w Brze- 
szczach (Galicya koło Oświęcimia). 

Fabryka olejów mineralnych 
w Drohobyczu rozporządza prądem zmien- 
nym o napięciu 210 Volt i o 50 peryodach. 


0. k. Ministerstwo robót publicznych. 


Wiedeń, dnia 23 października 1917. 
L. 1971 i (5218) 
Ogłoszenie licytacyi. 

Celem oddania w przedsiębiorstwo wy- 
konywania robót pociągowych potrzebnych 
c. k. Zarządowi salinarnemu w Lacku w eza- 
sia od 1 stycznia 1918 roku do 81 grudnia 
1918 roku względnie od 1 stycznia 1919 r. 
do 31 grudnia 1919 r. t. j. okresie czasu 
jeduo względnie dwuletnim odbędzie się dnia 
28 listopada 1917 roku w biurze naczelnika 
c. k. Zarządu salinarnego w Lacku publi- 
czna rozprawa zapomocą ofert pisemnych. 
Ogólne i szczegółowe warunki iieytacyjne, 
które oferenci ad wniesieniem oferty wła- 
snoręcznie podpisać m»ją, przeglądnąć mo- 
¿na w godzinach urzędowych w kancelaryi 
e. k, Zarządu salinarnego w Lacku. Oferty 
własnoręcznie podpisane, sporządzone według 
wzoru który otrzymać można w e. k. Zarzą- 
dzie salinaraym w Lacku ostemplowane zna- 
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czkiem na 1 kor. z załączeniem dowodu zło- 
żenia wadynm w wysokości 3 pre. oferowa- 
nej rocznej kwoty w gotówce, lub w papie- 
rach wartośriowych pupilarna zabezpieczenie 
mających w kasie e. k. Zarządu salinaraego 
w Lacku, zawierające oświadczenie, że cfe- 
rentowi znane są ogólne i szczegółowe wa- 
runki lisytacyjne i że oferent je bezwarun- 
kowo przyjmuje, neleży wnosić w zamknię- 
tej kopercie z napisem: „Oferta N. N. na 
przedsiębiorstwo wykonywania robót pocią- 
owych w roku 1918 względnie w latach 
1918 i 1919 przy c. k. Zarządzie salinarnym 
w Lacku* na ręce naczelnika e. k. Zarządu 
salinarnego w Lacku najdalej dô godziny 10 
przed południem dnia 28 listopada 1917 r. 
Po oznatzonym terminie wniesione oferty 
nie będą uwzględnione. Komisyjse otwarcie 
ofert przy którem oferenci mogą. być obecni 
nastąpi dvia 28 listopada 1917 © godzinie 11 
przed południem, Wynit licytaeyi zatwierdza 
e. k, krajowa Dyrekcya skarbu której przy- 
sługuje prawo zupełnie dowolnego wyboru 
między oferentami względnie nieprzyjęcia 
żadnej z ofert. 
C. k. Zarząd salinarny. 
Lacko, dnia 29 października 1917. 


Upadłości. 


S. 45/12 (180). W konkursie Adolfa 
Gewehra zachodzi potrzeba wyboru nowego 
zarządu, gdyż dotychczasowy zarządca Jonasz 
Lowiez został z tego urzędu usunięty. Celem 
powzięcia uchwały w tym kierunku wyznacze 
się audyencyę na dzień 13 listopada 1917 
godzinie 1030 przed południem w e. k. Są- 
daie kraj. cywil. we Lwowie w b:urze Nr. 19. 
Na tę audynncyę wzywa się wierzycieli kon- 
kursowych. 

C. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VII. 

Lwów, 26 października 1917. 


Konkursa. 


L. 89.955, Bor. (5170 2—2) 
C. k. Starostwo w Nowym Targu roz- 
pisuje niniejszem kenkurs na dwie posa-| 


godz 9 rano. 


losowania nadase zostaną dnia 16 grudnia | stojących na realności lwh. 230 ks, 


1917. 

O takie stypendyum posagowe ubiegać 
się mogą dziewczęta wyznania mojżeszowe- 
go, pochodzące z rodziny bp. Szyfry Biny 
Nathanson, których oboje rodzice, lub też 
tylko jeden rodzie noszą lub nosiły rodowe 
nazwisko fundatorki „Bursztyn“ a w braku 
takich kandydatek, wyposażone być mogą 
inne ubogie dziewezęta izraeliekie. 

Bliższe tedy warunki ubiegania się 0 to 
stypendyum są: 

a) pokrewieństwo 
z wykluczeniem atoli dzieci, 
temstwa Szachne Landaua; 

b) ubóstwo; 

c) moralność; 

8) wiek między 16 a 85 r. życia. 

Pierwszeństwo między kandgdatkami 
ukwalifikowanemi w wymogach b), c), d), 
mają przedewszystkiem sieroty a pomiędzy 
niemi sieroty tak po ojcu, jakoteż i po matce, 

Wypłata stypendyum possgowego rs- 
stąpi po legalnym ślubie kandydatki do jej 
rąk przez kuratoryę fundacyjną w kancela- 
ryi Zboru izraei. we Lwowie. 

Podania udokumentowane dowodami 
wyżej określonymi wniesione być mają do 
protokołu podawczego Przełożeństwa Gminy 
wyznaniowej izrael. we Lwowie (ul. Bern- 
steina l. 12) najpóźniej do 80 listopada 1917. 

Lwów, dnia 16 października 1917. 

Kuratorya fundacyi 
im. Szyfry Biny Nathanson. 


Rozmaite obwieszczenia. 


C I. 246,17. Przeciw Fediowi Konyk, 
którego miejsc» pobytu jest nieznane, wnie- 
siony został do e. k. sądu powiat. w Dro- 
hobrczu przez M kołaja Harmycza pozew o 
zniesienie współwłasności realności lwh. 280 


z bp. fundxtorką 
względnie po- 


(5237) | gm. Bronica. Na podstawie pozwu wyzna- 


ezono audyencyę na dzień 5 listopada 1917 
(elem strzeżenia praw Fedia 
Konyka ustanawia się pana dr. Ilniekiego 
adwokata w Drohobyczu kuratorem. 

Tenże kurator zastępować będzie Fe- 
dia Konyka w rzeczonej sprawie na jego 
koszt i niebezpieczeństwo dopóki on w są- 


dy pomocniczych sił koneeptowych za wyna- j dzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie za- 
grodzeniem po 8 kor. dziennie i 50 kor. do- mianuje. 


datku wojennego miesięcznie. 

Gandydnci ubiegający się o jedną z 
tych posad winni wnieść własnoręcznie na- 
pisane podanie do prezydzum e. k. Staro- 
stwa nejdalej do 15 listopada b. r. zaopa- 
trzone: 

1. metryką urodzenia, 

2 świadectwem, że kaadydat posiada 
3 egramina prawniczo-państwowe, 

3. świadectwem dotychczasowego za- 

cia, 
$ 4, krótkim opisem przebiegu życia. 
Nowy Targ, 25 pażdziernika 1917. 
Kierownik e. k. Starostwa, 
Ps:rski, m. p, 


Konkurs: 

Gmina miasta Mikołajowa nad Dnie- 
strem rozpisuje konkurs celem obsadzenia 
posady miejskiego sekretarza i posady kon- 
trolora miejskiej kasy. Płaca sekretarzs miej- 
skiego rocznych 1600 kor. z 15 pre doda- 
tkiem drożyżnianym i stosownemi remune'a- 
cyami wedle uchwały Zarządu gminy. Kom- 
petenei winni wykazać się świadectwem z 
odbytego egzaminu kwalifikacyjnego w myśl 
ust. z 8 lipca 1896 Nr. 51 dz. nst. kraj. i 
świadectwem kilkuletniej praktyki. 

Płaca kontrolora rocznych 1200 kor. z 
15 pre. dodatkiem drożyźnianym, wynagro- 
dzenie roczne 700 kor., za prowadzenie ra- 
chunków pożyczkowej kasy gminnej, nie- 
mniej remuneracya stosowna wedle uchwały 
Zarządu gminy. Kompetenci winni wykazać 
się świadectwem ze złożenego egzaminu ra- 
chunkowości państwowej i świadectwem od- 
bytej trzyletniej praktyki. 

Kaucya służbowa 3000 kor. złożona na 
książeczkę wkładkową galie. Kasy oszezędno- 
ści Lwów wymagana. 

Posady te nadane zostaną prowizory- 
cznie na rok jeden. Po jednorocznej służbie, 
może nastąpić stabilizacya z prawem emery- 
tury. Zawodowi państwowi emeryci mają 
pierwszeństwo w uzyskaniu tych posad, 

Podania należy wnieść najdalej do dnia 
30 listopada 1917 do Magistratu w Mikoła- 
jowie nad Dniestrem, (5147 3—3) 


Mikołajów n/D., 27 października 1917. 


L. 1464/17. 
Konkurs. 
Z fundacyi im. Szyfry Biny Nathanson 
dla wyposażenia ubogich dziewcząt izraeli- 
ekich, zatwierdzonej reskryptem c. k. Na- 
miestnictwa z 28 grudnia 1904 L. 179.800, 


rozpisuje się niaiejszem konkurs na stypen- ; 


C. k. Sąd powiatowy, Oddział IX 
Drohobycz, 3 października 1917. (5204) 


C. IX. 245/17. Przeciw Fediowi Ko- 
nykowi, którego miejsce pobytu jest nieznane, 
wniesiony został do e. k. sądu powiatowego 
w Drohobyczu przez Fesię z Szewców Hər- 
mycz pozew o zniesienie współwłasności 
realności lwh. 957 i 279 gm. Bronica. Na 
podstawie pozwu wvznaczono audysncyę na 
dzień 5 listopada:1917 godzina 9 rano. Celem 
strzeżenia praw Fedia Konyka ustanawia się 
p. dr. Ilniekiego adwokata w Drohobyczu, | 
kuratorem. 

Tenże kurator zastępować będzie Fe- 
dia Konyka w rzeczonej spra*ie na jego 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w S4- 
dzie się nie zgłosi, lub pełnomocnika nie 
zamianuje 


C. k. Sąd powiatowy, Oddział. IX, 
Drohobycz, 3 października 1917. (5208) 


©. III. 170/17 (1). Przeciw 1. Józefo- 
wi Maciaszkowi, 2. Janowi Maciaszkowi, 3. 
Wojciechowi Maciaszkowi, oraz 4. Józetowi 
Turskiemu względnie dzieciom tegoż, których 
miejsce W jest nieznane, wniesiony 20- 
stał do e. k. sądu powiatowego w Nowym 
Sączu przez Jana Kościuszyńskiego opirkuna 
małoletniego Józefa Emila 2-ga im. Palusiń- 
skiego pczew o uznanie własności budynków 


gr. gm. 
| Dąbrówka niemiecka wras z gruntem, na 
którym stoją. Na podstawie pozwu wyzu:- 
czono audyencyę do rozprawy na dzień 7 li- 
stopada 1917 o godzinie 9 rano. Celem strze- 
żenia praw pozwanych ustanawia się dla pc- 
zwanych ad 1 i 2 kuratorem p. Andrzeja 
G uce z Dąbrówki niemieckiej zaś dla vo- 
zwanych ad 3 i 4 kuratorem p. Józefa Ma- 
ciaszka w Bukowcu. Kuratorowie zastępować 
będą pozwanych w rzeczonej sprawie na ich 
koszt i nietezp'eczeństwo, dopoki oni w s34- 
diie się nie zgłoszą luy zełnomoegnika nie 
zamian ają. 

C. k. Sąd powiatowy, Ożidziaż III. 

Nowy Sącz, 20 paździesn. 1917. (5177) 


U. I, 8/17 (1). Przeciw Mendlowi Rapp 
s. Mosesa i Klary z życia i miejsca pobytu 
nieznanemu, wniesiony zo:tał do c. k. sądu 
obwodowego w Kołomyi przez Nstana Pre- 
mingera kupca w Kołomyi pozew o zapłatę 
kwoty 19.000 kor. zpn. Na podstawie pozwu 
wyznatzoną została audyencya do ustnej roz- 
prawy na dzień 7 listopada 1917 o godz. 9 
rano. Celem strzeżenis praw pozwanego Men- 
dla Rappa ustanawia się pana dr. Gelbarta 
adw. w Kołomyi kuratorem. 

Tenże kurator zastępować będzie tegoż 
pozwanego w rzeczonej sprawie ns jego koszt 
ı niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi, lub pełnomocnika nie zamianuje. 


C. k. Sąd obwodowy, Oddział I, 
Kołomyja, 4 października 1917. (5175) 


Amortyzacye. 


T. II. 14/17 (2), Na wniosek Samuela 
(S.) Majerhoffa w Krakowie, zarządza się po- 
stępowanie celem umorzenia niżej oznaczo- 
nych papierów, któ:e miały zaginąć, wzywa 
się posiadacza tych papierów, aby je do dni 
45, liczące od dnia ostatniego ogłoszenia za- 
rządzenia przedłożył temu sądowi. W razie 
przeciwnym po upływie t go terminu nznał- 
by sąd te papiery Za umorzone i bez zna- 
czenia. Oznaczenie papierów wartościowych : 
1. karta legitymacyjna wystawiona przez c, k. 
Dyrekcyę kolei państwowej w Krakowie L. 
4244 z dnia 2 maja 1917 na kor. 2400, 2, 
karta legitymaeyina wystawiona przez c. K. 
Dyrekcyę kolei państwowej w Krakowie L. 
3845 z 80 kwietnia 1917 ra kor. 3000. 


C. k. Sąd krajowy jako handl, Oddział Il- 
Kraków, 21 września 1917. (5001 8—3) 


Doniesienia. prywatne. 


| TE przyjmuje reparacye maszyn do szycia- 
gramofonów, dzwonków elektrycznych, telefo, 
nów, światła, Czugaliński, Piekarska 17. (5228) 


Lekarskie świadectwo. 


Dnia 28 października wezwano mnie do pana 
Maurycego Drottera, u którego ja wyłącznie po le- 
wej stronie znalazłem przepuklinę. Przedemną byli 
wzywani dwaj koledzy, ale tak oni, jak i ja nie by- 
lismy w stanie doprowadzić do pierwotnego stanu. 
Wobec tego zaleciłem operacyę. Po południu tegoż 
dnia wezwano mnie powtórnie do chorego, gdzie za- 
stałem bandażystę pana M. Freilicha, który zajęty 
był wprowadzaniem powrotnem jeli i po kilku go- 
dzinnej pracy trud ten został uwieńczony pomyślnym 
skutkiem, przeto wszystkim go gorąco polecić mogę. 


Budapeszt. Dr. Med. Schwarz Nandor 
(5060 2—3) IIL Volkstheatergasse 28. 


M. FREILICH spec. chorób przepuklin, wysyła 
broszurę gratis i franko. 


Ao 


_______ Doniesienie w jesienie w myśl $ 121 statutu, którego przedruk nie będzie płacony. statutu, którego przedruk nie będzie płacony. 


C. k. uprzyw. galicyjski $e akcyjny Bank Hipoteczny. 


Przy trzydziestem ósmem losowaniu 


4% listów hipotecznych 
dnia 25 października 1917 


zostały wylosowane do spłaty: 


Serya A. po 200 koron. 


dya posagowe po 1000 kor., które w drodze : 11062 


12 127 887 499 655 896 1258 1377 1426 1705 1716 1797 1927 
(5144)! 2210 2240 3267 3269 3770 4887 4754 4957 5584 6218 6616 6884 1258 
7388 7680 8223 8312 8380 9376 10168 10231 10284 11581 11647 11844 12525 
12565 12710 
Serya B. po 1.000 koron. 
204 430 1441 1839 2248 2794 3269 3751 4935 4974 5170 5648 6122 
6660 7681 8316 8523 8632 8836 9114 9196 9282 9562 9380 10670 10701 


7 


Serya C. po 2.000 koron. f Serya E. po 10.000 fl. = 20.000 koron. 
534 1499 1944 2036 2081 2330 2712 3094 3253 3294 3360 3793 4490| 440 472 583 
4807 5292 5311 5610 5785 6180 6354 6416 6661 7471 7859 7923  SLIL | mA. 
8242 8295 8769 9072 9306 10220 10300 10661 10668 11051 11096 11558 11749 mei ue Pep idle EO ski waj 0 03 
12075 12746 12934 12951 13075 13218 13458 13962 14095 14396 15586 15728 16113) 7?" © aja L91S i z tymże dniem ustaje dalsze procentowanie enych. 


Kupony zapadłe po upływie powyższego terminu będą wprawdzie nadal wypłacane, 


me 


16263 16269 16402 16443 16476 16537 21386 x ; 3 3 ? 
jednakże wypłacona za nie gotówka, potrącona będzie z kapitału przy tegoż wypłacie. 
Serya D. po 10.000 koron. Następne losowanie z końcem kwietnia 1918. 
49 386 415 848 1208 1457 1552 1973 Lwów w październiku 1917. 
Serya E. po 20.000 koron. 
89 504 Wykaz 


w poprzednich ciągnieniach wylosowanych a w obiegu będących 
4, listów hipotecznych. 


Powyższe listy hipoteczne wypłacane będą w wylosowanych kwotach kapitału po- 
cząwszy od dnia I maja 1918 i z tymże dniem ustaje dalsza procentowanie onych. 
Kupony zapadłe po upływie powyższego terminu będą wprawdzie nadal wypłacane, 


jednakże wypłacona za nie gotówka, potrąconą będzie z kapitału przy tegoż wypłacie. Płatny Płatny Płatn P 
i ; m. Nam, ik k a Ly  łatny 
Następne losowanie z końcem kwietnia 1918 a SAS 1 listopada Num. 1 maja 1 listopada 
Lwów w październiku 1917. A u: roku: roku: roku: 
erya A. po 100 fl. = 200 koron. 
45 1914 = 14877 = 
Wykaz 1586 1914 z Mp, E 1914 
w poprzednich ciągnieniach wylosowanych, a w obiegu będących 0) 1914 = 15197 e 1913 
f - — 1914 15305 z 
4%, listów hipotecznych. 1798 = 1903 15781 1914 paai 
Płatny Płatny Płatny Płatny 1858 = 1913 15829 — 1913 
o. 1 maja 1 listopada Num. 1 maja 1 listopada 1869 1914 = 15865 
roku: roku: roku: roku: 2195 a 1914 16358 A o 
Serya A. po 200 koron. 3008 = 1914 16581 1914 = 
451 = 1914 6353 = 1913 8177 = 1914 16641 1914 en 
709 æ 1914 8005 = 1914 3805 1914 = 16654 1911 = 
819 e 1913 8076 -= 1914 3580 = 1907 _ 17112 = 1913 
1185 s. 1913 8286 z. 1914 3627 1906 17289 — 1914 
1638 - 1910 8733 = 1914 3689 == 1913 17342 1911 = 
D384 z 1899 9774 — 1913 3781 — 1911 17891 1914 — 
3716 A 1913 11209 = 1913 3820 = 1909 18125 = 1913 
4208 e 1911 11342 m 1913 3992 _ 1906 2 18140 = 1914 
4631 a 1913 12097 — 1910 4047 197] -= 18206 2 1913 
5498 = 1913 4080 — 1914 18393 1914 = 
4157 = 1918 _ 18421 1914 
Serya B. po 1.000 koron. 4769 a 1906 18422 = 1914 
5240 4 1914 7070 a 1913 4718 = 1908 18436 — 1911 
5315 _ 1906 ka 18686 1914 4 
Serya C. po 2.000 koron. 5639 1899 2 18767 1907 
1859 = 1914 14864 = 1914 5787 1914 = 19229 = 1913 
9198 = 1914 15972 = 1914 6600 = 1914 19452 = 1910 
10212 p 1914 716% 1914 E. 19467 z 1914 
7272 = = 
Serya D. po 10.000 koron. 7461 = 1906 w = Lis 
125 R: 1912 7468 1906 a 21012 = 1904 
i ; 7888 1914 E 21174 1914 4 
| BOSE" da at gaza — gon | BIG” . — 1806 
Oprocentowanie wyżwymienionych listów ustaje z terminem ich płatnośct a w razie, £245 = 1910 21482 — 1910 
gdyby mimoto kupony płatne po tymże terminie zostały wypłacone, będą one potrącone 8360 — 1903 21665 — 1914 
przy wypłacie kapitału. 38547 — 1907 21675 — 1914 
Lwów w październiku 1917. 8810 E 1914 21743 = 1914 
C k wieki akuin BR Hi „9543 Te 1914 22784 = 1914 
| a 999 1914 z 
„k. uprzyw. galicyjski akcyjny Bank hipoteczny, lort Jola  — 2800 = 1913 
"GIO | 1 WNE RSE i o 1910 z 23481 = 1910 
osika 64 = 1912 28519 1913 . 
2 | 10750 1906 = 23569 1914 = 
= Doniesienie w myśl § 121 statutu, którego przedruk nie będzie płacony. 11479 — 1903 23581 -— 1914 
M Mam w] o" asem 11489 — 1910 25195 = 1908 
| : 12462 1914 = 26812 m 1914 
C. k, uprzyw. galicyjski %$ akcyjny Bank Hipoteczny, 12881 —* 1906 26866 Z Jeli 
s M 12940 = 1918 _ 26922 à 1914 
S czterdziestem 4 WR losowaniu 13083 z 1913 tii = ać 
4', listów hipotecznych láss Z 1904 
dnia 25 października 1917 14829 1904 Z 
zostały wylosowane do s: łaty: Serya B. po 500 fl. = 1.000 koron. 
Serya A. po 100 fi. = 200 koron. 149 = 1910 7995 1911 pe 
111 113 286 291 746 793 812 922 1273 1326 1488 1631 18% 224 1914 a 8791 = 1909 
2087 2165 2210 2284 2465 2560 3176 3509 3574 3939 4088 4165 4399 821 1914 a 9371 = 1913 
4809 5100 5597 5618 5625 5648 5843 6917 7112 7325 7621 8223 8290 885 1913 i 9526 ki 1909 
9045 9098 9583 9588 9797 9927 9943 9944 10041 10264 10376 10996 11447 1021 1914 5 10666 = 1914 
11756 11827 12135 12172 12177 12654 12980 13155 13286 13369 13560 13713 13801 1258 = IR «1032 = 1913 
13908 13985 14018 14159 14176 14204 14260 14535 14739 14761 14781 14875 15119 2190 1914 A pea Pe = 
15172 15620 15734 15771 16191 16780 16786 16787 16814 17211 17217 17376 17841 2 l A= BIO 11637 1910 = 
17897 17963 19196 18251 18274 18431 18565 18627 18668 18707 18783 18907 19062 2 a „ama 0 I a 
19129 19491 19501 19541 19636 19880 19895 20080 20170 20258 20378 20560 20754 3140 = 1906 11834 > 1914 
20871 21034 21065 21077 21172 21286 21263 21879 21442 2'459 21486 21601 21727 Pe RA Ce Fe 1913 
21777 21900 22187 22313 22432 22482 22490 22497 22600 23099 23222 23260 SE 5 wag = 1914 
4814 _ 1896 = 16830 = 1914 
Serya B. po 500 fl. = 1.000 koron 4932 1914 — 18347 = 1918 
37 316 369 463 633 880 1010 1180 1844 1526 1810 2643 268 KABE” "3 Ks 191 
znlo <gis68557 e 1071 4igf e alm dnia kj 00 1050 3 
4635 5304 5361 5735 5754 6138 6219 6328 6719 6933 6975 7005 7012 
7042 7057 7075 7861 7882 8084 8104 8294 8562 8991 9181 9606 9975 Serya C. po 1.000 f. = 2.000 koron. 
10010 10421 10525 10527 10559 10705 10715 11293 11350 11870 11818 11926 11954 619 1914 27 
12001 12068 12585 12640 i 1 z 027 — 1914 
3951 1914 — 28169 5 1914 
Serya C. po 1.000 fl. = 2.000 koron. 0 2 AT Rh L 1918 
146 888 1217 1232 1638 1671 1893 2125 2244 2391 2778 3% 28 = e 91 = 
3454 3475 3687 8859 3879 3994 4349 4417 4481 4173 5352 5804 5748 (i 91 "A CHF 91 
10420 1914 30487 Św 1914 
6149 6697 6901 7438 7492 7520 7580 7608 7830 7996 8171 8414 8512 12647 k 1911 31058 1910 
8548 8574 8651 8790 9019 9297 9358 9393 9627 9693 9922 10523 10885 13103 1913 — 31346 1914 
10921 11163 11234 11371 11497 11630 11915 12158 12213 12216 12342 12738 12741 17954 = 1914 31505 = 1909 
12887 13146 18249 13320 13591 13748 13877 14363 14402 14511 14663 15234 15472 912 : = 
€ 9 18 3748 13877 14 ( 19298 = 1 32030 z 1914 
15865 15882 16072 16093 16318 16566 16632 16860 17131 17353 17455 17493 17513 20229 1912 — 33647 1907 
17772 17790 17895 17991 18854 18414 19158 19484 19745 19818 20026 20098 20199 22790 = 1914 i 
20220 20832 20371 20511 20630 20738 20956 21112 21194 21244 21361 21523 21828 
21856 21943 21953 21963 22047 22103 22198 22108 22216 22281 22548 22634 22932 Serya D. po 5.000 fi. = 10.000 koron. 
22994 23155 23266 23288 23330 23897 23461 28686 28744 2:747 238884 23933 24299 269 = 1905 671 1914 
24390 24631 24676 24700 24938 25070 25155 25369 25382 25575 25682 25709 25768 w 
26555 26705 a: 27792 27816 27837 28019 28088 28673 28800 29017 29057 29123 Serya E. po 10.000 fi. — 20.000 koron. 
AWK 29814 py 29990 30284 30388 30395 80480 30534 30628 80702 30874 30940 Oprocentowanie wyżwymienionych listów ustaje z terminem ich płatności a w razie, 
08 31063 31066 31122 31136 31295 31449 31509 31528 31536 31541 31640 31729 | gdyby mimoto kupony płatne po tymże terminie został ł będ 
31759 31855 31868 31900 31907 32024 32082 32135 32397 32489 32492 przy wypłacie katai i TEON OVAU | 
Serya D. po 5.000 fi. = 10.000 koron. Lwów w październiku 1917. 
56 1% 188 223 562 745 858 1108 1182 1141 1470 1526 1705 CAT , . 
1793 1885 1887 1957 2256 2566 2746 2971 2979 C. k. Uprzyw. galicyjski akcyjny Bank Hipoteczny. 
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Miód natoka lipowy, leczniczy, z okolic Ucznia z III. klasy gimnazyalnej poszu- 
u u 


M górskich, już nadszedł do kuje do praktyki drukarnia Wła- 
Składnicy Spożywezej STANISŁAWY ZIEM- | dysława Łozińskiego wo liwowio, ul. Czar- 
BIŃSKIEJ, Fredry 9. nieckiego 12. 


000000000909009 
SPRZEDAZY. 


OGŁOSZENIE 


Zarząd masy konkursowej Zygmunta Zehnguta za upoważnieniem Sądu 
konkursowego ogłasza ofertową sprzedaż z wolnej ręki realności przy ul. Ka- 
rola Ludwika l. 43 obejmującej hotel „Nev York“ wraz z kompletnem urzą- 
dzeniem oraz lokale sklepowe. 

Realność ta położona naprzeciw Teatru miejskiego stanowić może dobrą 
lokacyę kapitału 

Oferty wnosić należy do rąk adw. dr. M. Allerhanda zarządcy masy ul. 
Jagiellońska 20 u którego można też zasiągnąć bliższych wiadomości. 

Oferty mają być wniesione najpóźniej do końca listopada 1917 r. 

Zarząd masy zastrzega sobie prawo wybrania najkorzystniejszej oferty 
wedle własnego uznania względnie odrzucenia wszelkich ofert 

Do ofert należy załączyć wadyum w gotówce w wysokości 5 pre. ofiaro- 
wanej ceny kupna. 

Wadyum to przepada na wypadek gdyby oferent, po zatwierdzeniu owej 
oferty warunków tejże ściśle nis dopełnił. W każdym innym wypadku zostanie 
wadyum zwrócone. (5146 3—3) 


Dr. Maurycy Allerhand, 
jako zarządca masy konkursowej Zygmunta i Róży Zehngutów. 


C. k. Dyrekcya kolei państwowych w Krakowie. 
do L. 708/IV. ex 1917. 


Rozpisanie dostawy. 


C. k. Dyrekcya kolei państwowych w Krakowie rozpisuje niniejszem dostawę nastę- 
pujących przedmiotów : 
. produktow chemicznych, 
. wyrobów szamotowych, 
mat słomianych, 
wyrobów walrowni żelaza, 
. stali sprężynowej, 
. stali narzędziowej. 
. sprężyn spiralnych. 
. różnych wyrobów żelaznych, 
. abnormalnych śrub, sworzni, podkładek i zawleczek, 
. łopat do węgla dls lokomotyw, 
. pilników, 
. odlewów żelaznych i stalowych, 
. Łelaznych i stalowych częśri składowych lokomotyw, tendrów i wozów, 
. rur żelaznych i ich łączników, 
. łożysk z żelaza zlewnego do wozów, 
. materyałów oświetlenia elektrycznego, 
. gwoździ do znaczenia progów, 
. łopat do robót ziemnych itp., 


(5216) 


19. wapna niegaszonego, cementu portlandzkiego, kamienia łamanego, żwiru rze- 
cznego i cegieł. i 
20. cirea 50.000 rolek taśm papierowych 10 wzgl. 11%, szerokich do aparatów 


telegraficznych. 

Okres dostawy trwa od 1 stycznia 1918 do 30 czerwca 1918. Dostawa ma być wy- 
konaną w miarę zapotrzebowania, na podstawie zamówień częściowych. 

Mające służyć za podstawę do wygotowania ofert i wykonania dostawy ogólne i szeze- 
gółowe warunki dostawy, formularze ofertowe zawierające bliższe dane przedmiotu do- 
stawy i kalkulacyi ten, można przeglądnać w Dyrekeyi e. k. kolei państwowych w Kra- 
kowie, lub je tam otrzymać za zgłoszeniem ustnem lub pisemnem z dołączeniem porta. 

Oferty, które winne być wygotowane tylko na przepisanych formularzach, według 
postanowień art. 3 ogólnych warunków dostawy i wraz z ewentualnymi dodatkami odpo- 
wiednio do dotyczących przepisów ostemplowane, należy zapieczętowane, zaopatrzone na- 
pisem na kopercie: „Oferta na dostawę « wnieść do e. k. dyrekcyi kolei pań- 
stwowych w Krakowie najpóźniej do 12-tej godziny w południe, dnia 28 listopada b. r. 

Otwarcie ofert nastąpi dnia 27 listopada b. r. o godzinie 10-tej przed południem w 
oddziale IV-tym podpisanej c. k. Dyrekeyi kolei państwowych. Oferenci mogą być przy 
otwarciu ofert obecni. 

0. k. zarząd kolei państwowych rozdający dostawę zastrzega sobie prawo eałkowitego 
lub tylko częściowego — odnośnie do oferowanej ilości —- uwzględnienia poszczególnych 
ofert, lub zupełnego ich odrzucenia bez podania powodów, a dotyczący oferenci będą o 
tem w terminie ważności ich ofert pisemnie uwiadomieni. 

Złożenia poręcznego (wadyum) nie wymaga się, otrzymujący dostawę będą jednak 
obowiązani, na żądanie podpisanej e. k. Dyrekcyi kolei państwowych złożyć kaucyę w myśl 
postanowień art. 6 ogólnych warunków dostawy. 

Oferty wniesione po terminie wnoszenia albo nie odpowiadające wszystkim warun- 
kom tego rozpisania nie będą uwzględnione. 

Postanowienia uzupełniające : 

W rubryce „Uwaga“ odnośnego formularza ofertowego należy podać pochodzenie, 
względnie miejsce wykonania oferowanego przedmiotu, 

Do ofert na dostawę wyrobów żelaznych należy dołączyć odnośne cenniki, należycie 
ostęplowane. 

Zbiór szkiców, abnormalnych śrub, sworzni, podkładek i zawleczek, potrzebny do 
zestawienia oferty na dostawę tych przedmiotów, można otrzymać w kasie e. k. Dyrekcyi 
kolei państwowych w Krakowie za nadesłaniem należytości kor. 3 (koron trzy) za 
egzemplarz. 

Zbiór szkiców części składowych pojazdów z żelaza i stali potrzebny do zestawienia 
odnośnej oferty można otrzymać w kasie c. k. Dyrekeyi kolei państwowych w Krakowie 
za nadesłaniem należytości kor. 12 (koron dwanaśsie) za egzemplarz. 

Ceny należy podać łącznie ze wszystkiemi należytościami dodatkowemi. 

Z ofertami na dostawę: preduktów chemicznych, 

wyrobów szamotowych, 

mat słomianych, 

łopat do węgla dla lokomotyw, 
należy równocześnie nadesłać wzory jakości osobno zapakowane, zapieczętowane i opa- 
trzone "nakiem flrmy oferenta. 

W załączonych ofertach należy także podać, czy oferenei refiektują na uwolnienie 
swoich pracowników od służby wojskowej, na przydzielenie jeńców wojennych i t. d. 

Zaznacza się jednakże, że przy rozdzielaniu dostawy rozstrzygać będą także najskro- 
mniejsze wymagania w tym kierunku. 

Oferentom zapewnia się pomoc ministerstwa kolejowego w uzyskaniu surowca przez 
c. i k. ministerstwo wojny. 


Kraków, dnia 28 października 1917. 
C. k. Dyrekcya kolei państwowych w Krakowie. 


ZA ____ e n ZEE WZ EW ZZ ZZ O ZZZZZZ GZZYZZ OO ÓZE ZOZ O ZZA 


Ogloszenie. 


Kasa oszczędności kr. w. m. Stryja 


podaje de wiadomości, 
iż z dniem 1 stycznia 1918 r. obniża stopę procentową 
od wszystkich wkładek z 4, na 4', z tem, że poda- 
tek rentowy w wysokości 3%, od dopisanych odsetek 
opłacać będzie z własnych funduszów. 
Ci wkładkujący, którzyby 4°% oprocentowaniem się nie zadawalniali, mogą 
wkładki swoje podjąć w ciągu miesiąca stycznia 1918 r. 
W Stryju, dnia 80 paździermka 1917 r. 
Prezes Wydziału : 


Prezes Dyrekcyi: 
Ks. Aleksander Cisło. (5232) Dr. Józef Bylina. 


MMIOOOOOIOOCOOOCOCOOOOOUIOC 
Galicyjski akcyjny Bank hipoteczny 
przyjmuje zgłoszenia 


do subskrypcyi na 


Siódma auSstryacką 
pożyczkę wojenną 
pod oryginalnymi warunkami, 
Prospekty na żądanie. 


(Przedruku nie płacimy.) 


(5229 1—8) 


OCOOCIOOOOCOCOCOOUOOCO 


K. k. Oesterreichische Staatsbahnen. 
K. k. Nordbahndirektion. 


Z. 5458 III—17 1. ' a 
Lieferungsausschreibung. 


Für das Jahr 1918 wird die Lieferung des Bedarfes an Bau- und Schnittholz fir 
Bahnerhaltungszwecke der k. k. Nordbahndirektion im öffenslichen Lieferungswege ver- 
geben, und zwar: 

ungefähr 60.000 Meter Schwarten aus Tannen- oder Fichtenholz 

5 „ Rundholz für Signalbäume oder Fichtenholz 

50 Kubikmeter Rundholz oder Fichtenholz 

1500 y Kantholz oder Fiehtenholz 
100.000 Meter geschnittene Latten oder Fichtenholz 
50 Kubikmeter Faschen oder Fichtenholz 
1400 Bretter oder Fichtenholz 
1200 " Pfosten oder Fichtenholz 
30.000 Stück grosse Dachschindeln oder Fichtenholz 
30.000 „ kleine Dachschindeln oder Fichtenholz 
50 Kubikmeter Rundholz aus Fóhren- oder Kieferholz 


» 


A 300 4 Kantholz aus Fóhren- oder Kieferholz 
> 200 b Bretter aus Föhren- oder Kieferholz 
P 500 R Pfosten aus Fóhren- oder Kieferholz 
= 5 5 Rundholz aus Fichenholz 
R 400 4 Kantholz aus Kichenholz 
k 100 4 Bretter aus Eichenholz 
A 140 > Pfosten aus FKichenholz 
> 15 Rundholz aus Larchenholz 
s 100 R Kantholz aus Lirchenholz 
J 50 M Bretter aus Larchenholz 
200 t Pfosten aus Lärchenholz 


Dieser Bedarfsausweis dient nur zur ungefähren Information fiber die voraussichtlich 
benötigten Mengen, welehe bis z 250, grösser oder kleiner sein können. 

Die Lieferung hat jedoch auf Grund der den Lieferanten jeweilig zukommenden 
Bestellungen binnen 3 Wochen nach Erhalt derselben, genau den in den Bestellscheinen 
angegebenen Gattungen, Arten, Stückzahl und Abmessungen der Hölzer entsprechend zu 
erfolgen. Das Material darf nur inländischen Ursprunges sein. 

Die auf diese Lieferungen bezughabenden Anbot- und Preistariftormularien, die De- 
tailausweise aber die benötigten Mengen und Gattungen, sowie die allgemeinen und be- 
sonderen Lieferungsbedingnisse und die übrigen Behelfe kónnen im Büro VI/7 der ge- 
fertigten k. k. Nordbahndirektion in Wien, I. Nordbahnstrasse 50 eingesehen, behoben 
oder von dieser Dieaststeile bezogen werden. | 

Die Angebote kónnen sich entweder auf die ganzen benótigten Mengen oder auch 
nur auf Teile derselben erstrecken. 

Die k. k. Nordbahndirektion hält sich jedoch das Recht vor, die Angebote rück- 
sichtlich der ganzen angebotenen Mengen oder nur eines Teiles derselben anzunehmen 
oder ganz abzulehnen. 

ie Preise sind frei Waggon einer oder mehrerer namentlich anzuführender Sta- 
tionen der im Betriebe der k. k. östərr. Staatsbahnen stehenden Linien einschliesslich 
aller Spesen anzugeben. 

Lieferungen mit Parität werden ausgeschlossen, solehe von entfernter als die im 
Anbot genannten Stationen gelegenen Stationen nur auf Grund besonderer Zustimmung 
der k. k. Nordbahndirektion zugelassen. 

Die in allen ihren Teilen vollständig ausgefüllten Angebote, zu deren Verfassung 
nur die dazu aufgelegten Anbot- bezw. Preistarif-Formularien benützt werden dürfen, 
sind (samt den Beilagen per Bogen mit einem Kinkronenstempel versehen) unter Bei- 
schluss der unterfertigten Detailausweise bis längstens 23. November 1917 mittags 12 Uhr 
versiegelt und mit der Aufschrift „Anbot für die Lieferung von Bau- und Schnittholz 
für Bahnerhalungszwecke* versehen, bei der Einlaufskanzlei der k. k- Nordbahndirektion 
in Wien, II/2 Nordbahnstrasse 50 einzubringen. 

Der Anbotsteller hat mit seinem Anbote bis 25. Dezember 1917 im Worte zu bleiben. 
Bis zu diesem Tage wird ihm eine Verständigung über die Annahme oder Ablehnung 
seines Anbotes zukommen. 

Die kommissionelle Eröffnung der Angebote findet bei der k. k. Nordbahndirektion 
in Wien am 24. November 1917, 9 Uhr vormittags stats. 

Angebote, welche nach dem obigen Termine eingebracht werden oder den Bestim- 
mungen dieser Ausschreibung nicht vollkommen entsprechen, bleiben unberŭbksichtigt. 


Wien, am 3. November 1917. i 
Die k. k. Nordbahndirektion. 


9. 


P nR OS P PE T. 


iódma austryacka pożyczka wojenna. 


Wolna od podatku 5':% amortyzująca się pożyczka państwowa 
i wolne od podatku 5'2>, państwowe bony skarbowe. 


Obwieszczenie. 
Na podstawie ustawy z dnia 30 października 1917 Dz. u. p. Nr. 419 wydaje się jako 
Siódmą austryacką pożyczkę wojenną 
i. wolna od podatku 5'»'o amortyzująca się pożyczkę państwową i Il. wolne od podatku 5'+o państwowe bony skarbowe zwrotne dnia 1 sierpnia 1926. 


Ogólną sumę pożyczki wojennej ustali się na podstawie wyników publicznej subskrypcji. 


L 


Wolna od podatku 51/3% amortyzująca się pożyczka państwowa podzielona jest na 
serye po 5,000 000 kor. i wystawiona w częściach po 50, 100, 200. 1000, 2000, 10.000 
i 20.000 kor. Odeinki są datowane dniem 1 listopada 1917 i zaopatrzone w podobiźnie podpi- 
sem c. k. Ministra skarbu i kontrasygnaturą prezydenta i jednego członka Komisyi Rady 
państwa dla kontroli długów państwa. Wystawione są w języku niemieckim; do tego po- 
dana jest istotna treść tekstu w językach krajowych. d 

Zapisy długu opiewają na właściciela i przynoszą 5'/,9/, na rok. Procent od obliga- 
cyi po 100, 200, 1000, 2000, 10.000 i 20.000 kor. wypłacać się będzie w półrocznych 
ratach z dołu dnia 1 lutego i 1 sierenia każdego roku, a procent od sztuk po 50 kor. 
w całorocznych ratach z dołu dnia 1 lutego każdego roku. Zapisy długu zaopatrzone są 
21 kuponami, z których pierwszy płatny jest dnia 1 serpnia 1918, względnie przy 
obligacyach po 50 kor. dnia 1 lutego 1919; nadto dodany jest talon, za który swego 
czasu można podjąć dalsze kupony bez poliezenia za to kosztów lub należytości w Central- 
nej kasie państwowej. Odsetki od 1 listopada 1917 do 31 stycznia 1918 będą umorzone 
przez obliczenie. 

Pożyczkę zwróci się w wartości nominalnej i umorzy się ją w latach 1923 do 1957 
zapomocą wylosowania, przyczem sumy umarzzjące będą w przybliżeniu jednakowe i obej- 
mować będą procent, jak również kapitał, Losowanie odbędzie się seryami (pe 5,000.000 
koron; w lutym każdego rokn, pierwsze w lutym 1923; wypłata nastąpi w dniu 1 
sierpnia, następującym po losowaniu. Wylosowane serye poda się każdego roku zaraz po 
ciggnieniu wraz z listą seryi, z których jeszcze reszta zostaje, do wiadomości. 

Oprocentowanie płatnych już obligacyi państwowych zapisów dłużnych gaśnie z dniem 
płatności kapitału. 

©. k. Ministrowi skarbu przysługuje prawo, począwszy od dnia 1 stycznia 1927 
do wzmocnienia każdorazowego lcsowania lub do wypłaty w wartości nominalnej nieumo- 
rzonej jeszcze sumy pożyczkowej bez wylosowania po trzymiesięcznym terminie wypowie- 
dzenia. Wypowiedzenie to ma być ogłoszone w urzędowym dzienniku „Wiener Zeitung“. 

Wypłata procentu i zwrot kapitału państwowych z zapisów dłużnych nastąpi bez 
odciągania podatku, należytości, lub jakiegokolwiek potrącenia po przedłożeniu płatnych 


kuponów procentowych, względnie obligacyi państwowych zapisów długu w e. k. Central- 
nej kasie państwowej w Wiedniu. Kupony odsetkowe gasną przez przedawnienie w prze- 
ciągu sześciu lat wylosowane zaś lub wypowiedziane zapisy dłużne w przeciągu trzydziestu 
lat, licząc od terminu płatności. 


Od obrotu wolnej od podatku 5'/,%/, amortyzującej się pożyczki państwowej nie 
opłaca się żadnego podatku obrotowego od efektów. 3 


IL. 


Wolne od podatku 51/40, państwowe bony skarbowe opiewają na właściciela i wy- 
stawione są w częściach po 1600, 5000, 10000 i 50000 kor.. datowane są one 1 listo 
1917 i zaopatrzone w podobiźnie podpisem e. k. Ministra skarbu i kontrasygnaturą pre- 
zydenta i jednego członka Kom'syi Rady państwa dla kontroli długów państwa. Wysta- 
wione są w języku niemieck'm; do tego podana jest istotna treść tekstu w językach kra- 
jowych. Państwowe bony skarbowe oprocentuje się po 5'/,*/, za rok. Procent wypłacać 
się będzie w półrocznych ratach z dołu dnia i lutego i 1 sierpnia każdego roku; kapitał 
państwowych bonów skarbowych spłaci się dnia 1 sierpnia 1926. 


C. k. Ministrowi skarbu przysługuje prawo do wypłaty pożyczki bonów skarbowych 
także przed dniem 1 sierpnia 1926 po trzymiesięcznym terminie wypowiedzenia. Wypowie- 
dzenie to ma być ogłoszone w urzędowym dzienniku Wiener Zeitung. Obligacye zaopa- 
trzone są 17 kuponami, z których pierwszy płatny jest dnia 1 sierpnia 1918. Wypłata 
procentu i zwrotu kap't»łn nastąpi bez cdciągania jakichkolwiek podatków lub należyto- 
ści za zwrotem płatnych kuponów procentowych względuie obligacyi państwowych bonów 
skarbowych w e. k. Centralnej kasie państwowej w Wiedniu. Odsetki od 1 listopada 1917 
do 31 stycznia 1918 będą umorzone przez obliczenie. 

Pretensya wypływająca z państwowych bonów skarbowych gaśnie przez 
nie co do procentu po sześciu latach, a eo do kapitału po trzydziestu latac 
terminu płatności. 


Od obrotu 5'/,9/, państwowych bonów skarbowych nie opłaca się żaduego podatku 
obrotowego od efektów. 


rzedawnie- 
licząc od 


Warunki subskrypcyi. 


Cena subskrypcyi wynosi: 
dla wolnej od podatku 57/,0/, amortyzującej się pożyczki państwowej: 92:5% 


. dla wolnych od podatku 5'/4'/, państwowych bonów skarbowych zwrotnych dnia 1 
Sierpnia roku 1926: 94:59. 


Subskrybent otrzymuje bonińkacyę w wysokości */4%, a przy amortyzacyjnej pożyczce 
Państwowej ponadto jednomiesięczną bonifikacyę procentu. 

Ceng nabycia przy subskrypeyi do 200 K. należy uiścić w całości zaraz przy zgło- 
szeniu, Przy subskrypcyi ponad 200 kor. należy złożyć przy zgłoszeniu 10% nominalnej 
Wartości, dnia 5 stycznia 1918 i dnia 5 lutego 1918 po 200/,, dnia 5 marca 1918 25%% 
1 dnia 5 kwietnia 1918 resztę równowartości. i 
dn; Bank austryacko-węgierski i Kasa pożyczek wojennych przyznają następujące udogo- 

nienia: 

1. Za złożeniem obligacyi tej pożyczki wojennej, wzgl. kwitów tymczasowych jako rę- 
cznego zastawu udzielają pożyczek aż do 75°% nominalnej wartości podług stopy procen- 
"Ar o f°] niższej, a mianowicie podług każdoczesnej oficyalnej eskontowej stopy pro- 
entowej. 

2. Wymienione dwie instytucye udzielają podług każdorazowej oficyalnej eskontowej 
stopy procentowej pożyczek także na inne w nich do zastawiania możliwe papiery war- 
ościowe, o ile kwota, którą ma się otrzymać, dowodnie służy na pokrycie sumy na pod- 
stawie tego zaproszenia subskrybowanej. 


3. Dla prolongowanych takich pożyczek przyznaje się również korzystanie ze zniżo- 
nej stopy procentowej. Na żądanie przyznaje się dla pożyczek, w czasie powyższych ter- 
minów wpłaty branych dowodnie w celu zapłaty subskrybowanej sumy, stałą stopę pro- 
centową 5°/ na rok w miejsce każdoczesnej eskontowej stopy procentowej. 

4. Nadto udziela austro-węg. Bank i Kasa pożyczek wojennych pod wymienionymi 
przedtem warunkami stronom, które dowodnie w czasie powyższych terminów wpłaty za- 
ciągnęły pożyczkę w innym zakładzie kredytowym (banku, kasie oszczędności, kasie za- 
liczkowej i t. d.) lub w firmie bankowej na subskrypcyę tej pożyczki wojennej, w celu 
spłacenia jej w tej wysokości aż do jakiej dowodnie zalega jeszcze w dniu wniesienia 
podania, nowej pożyczki podług stałej stopy procentowej 50/, i prolonguje ją podług tej 
stałej stopy procentowej. 

Te udogodnienia mają ważność na czas trwania teraźniejszego przywileju Banku 
austro-węgierskiego; te udogodnienia będą przyznawane także po upływie teraźniejszego 
przywileju bankowego, przez Bank austro-węg. albo przez inną instytucyę, którą rząd 
wskaże, odnośnie do wolnej od podatku 57/%/o amortyzującej się pożyczki państwowej do 
dnia 31 grudnia 1922, a odnośnie do wolnych od podatku 52/,%j, państwowych bonów 
skarbowych do dnia 31 grudnia 1920. 

Kasa pożyczek wojennych jest upoważnioną, na podstawie $ 6., ustępu 3., ces. 
rozporządzenia z dnia 19. września 1914, Dz. u. p. Nr. 248, przy uwzględnieniu zasad 
postępowania w powołanem ces. rozporządzeniu określonych, do udzielenia pożyczek także 
za zastawem należności hipotecznych, dających prawne bezpieczeństwo ($ 1374, p. k. u. c.). 


Subskrypcya rozpocznie się dnia 5 listopada 1917 i zamkniętą zostanie w poniedziałek dnia 3 grudnia 1947 o 12 godzinie w południe. 


Subskcypcye mogą nastąpić w tych samych miejscach jak u dotychczasowych pożyczek wojesnych: w e. k. Urzędzie pocztowym kas oszczędności w Wiedniu 
I w jego zbiornicach (e. k. urzędach pocztowych), kasach państwowych i urzędach podatkowych, w austro-węg. Banku, zakład główny w Wiedniu, w jego filiach w Austryi, 


ośnii i Hercegowinie i w j*go ekspozyturze w Lublinie i Belgradzie, nadto: 
Anglo-Oesterr. Bank, Wiedeń 

Wiener Bank-Verein, Wiedeń i 

K. k. priv. Allgem. Oesterreichische Boden-Credit Anstalt Wiedeń 
Centralbank der deutschen Sparkassen, Wiedeń 

K. k. priv. Oesterreichische Credit-Anstalt für Handel und Gewerbe, Wiedeń 
Allgemeine Depositenbank, Wiedeń 

Nieder-Oesterr. Eskompte-Głesellschaft, Wiedeń 

K. k. priv. Oəsterr. Liinderbank, Wiedeń 

K. k. priv. Bank und Wechselstuben-Aktien-Gesellsehaft »Merkura, Wiedeń 
Bankhaus $. M. v. Rothschild, Wiedeń 

Unionbank, Wiedeń 

K. k. priv. Allgem. Verkehrsbank, Wiedeń 

Adriatische Bank Triest 

Banca Commerciale Triestina, Triest 

Bank für Ober-Oesterreich und Salzburg, Linz 

Bank für Tirol und Voralberg, Innsbruck 

Bielitz-Bialer Eskompte- und Wechsler-Bank, Bielsko 

Böhmische Eskompte-Bank, Prag 


Böhmische Industrial-Bank, Prag 

K. k. priv. Böhmische Union-Bank, Prag 

Galicyjski Bank dla handlu i przem., Kraków 

Bank przemysłowy dla Królestwa Głalicyi i Lodomeryi z Wielkiem Księstwem 
Krakowskiem 

Krainische Landesbank, Laibach 

Laibacher Kreditbank, Laibach 

Landesbank des Königreiches Böhmen, Prag 

Bank krajowy Królestwa Galicyi ete. 

Landwirtschaftliche Creditbank für Böhmen, Prag 

K. k. priv. Mährische Eskompte-Bank, Brünn 

Mährisech-Ostraer Handels und Gewerbe Bank, Mor. Ostrawa 

Qesterr. Industrie- und Handels-Bank, Wiedeń 

K. K. priv. Steiermirkische Eskompte-Bank, Graz 

Ustredni banka ceskych sporitelen, Prag 

Wiener Kommerzialbank, Wiedeń 

Wiener Lombard- und Eskompte-Bank, Wiedeń 

Zivnostenska banka, Prag 


tudzież w pobocznych zakładach tych domów bankowych w kraju podezas ustalonych tam godzin służbowych. 
Subskrypcye nastąpić mogą także za pośrednictwem innych banków, oraz kas oszczędności, Towarzystw ubezpieczeń, bankierów prywatnych, Towarzystw 


«redytowych i ieh związków. 
Wiedeń, dnia 1 listopada 1917, 


(5214) 
C. k. Minister skarbu 


Wimmer w. r, 


10 


ur. w roku 1892 


ukończony słuchacz medycyny, c. k. chorąży sanitarny w służbie kliniki 
General lekarza sztabowego dr. Hochenegga, w grupie chirurgów Zakonu 
Rycerzy maltańskich, ozdobiony srebr. med. hon. czerw. krzyż. z dek. woj. 


zmarł po krótkich a ciężkich cierpieniach dnia 19 października 1917 r. w szpitalu 
polowym nad Soczą i został tymczasowo pochowany na miejscowym cmentarzu. 


W nieutulonym żalu pogrążeni rodzice, brat, siostra i babka, zawiadamiają o tem 
krewnych, przyjaciół i znajomych. (5226) 


FILIA 
c. k. uprz. austr. Zakładu kredytowego 
dla hadlu i przemysłu 
we Swowie ul. 3-go Maja, |. 14 


Przyj mn uje zgoszenia 


VII. austr Ja cka DOŻY ZKĘ 


na warunkach prospektu 


Z drukarni Wł. Łozińskiego we Lwowie, ul. Czarnieckiego l. 12. 


(5237) 
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